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Ch-jemśei, przeważnie pęrfzenf pr/-ez wybor­
ców na zgromadzeniach, zaryzykowali w „S ło­
m ę  polfktem“ twierdzenie, że sa bez przeć''x ■ 
'linów.. Artykuł ten jednak zatytułowany: ,J e ­
steśmy bez p-izeciw mków" zgodlnie z praw dą 
-zm ieć powmjen:„ „Jesteśm y bez konkuraicy '"  

i,ak pocr względem błagi narodowej jak i tupetu 
demagogicznego,

„Stewo polskie" wykłada swym czytelnikom, 
jaka różnica jest miedzy uczuciem narodowewi, 
którego uprzejmie nie kwestyonuje u p rzed  wn, 
ków politycznych, i „m yślą narodow ą" którą 
endecya i tylko endecya jedynie wyznaje, a po 
Lem irzifce następujący frazes:

„Oto dlaczego my i tylko my jesteśmy 
obozem narodowym, obozem politycznej my­
śli narodow ej".
Gdyby „Słow o polskie" na tern skończyło, 

rftożrahy m u dńrów ać. bo aapier (jesł cierpliwy’, 
fi jego czytelnicy bezkrytyczni. Ale „Słowo po i­
d l e  ' ryzykuje. Roza zarzutam i politycznymi pod 
adresem  lew ic.y, którymi się już operuje jak 
wyświechtaną ścierką, zaczyna bardzo intebgMU- 
•nie , A innej beczki": wyLcza cały szereg trans- 
afccyi, dokonanych przez różnych posłow  lub kan­
dydatów poselskich, z korzyścią dla własnej kie­
szeni.

Rzecz p ro s ta /n i?  będziemy brali vv obronę 
aferzystów, których czyny" pismo nasze nie 
ennokrotme piętnowało. My tylko w mvśl ży- 

cijjjsnia organu endeckiego przytoczymy parę 
kwiatków z politykj „obozu narodowego", tam 
Hardziej, że uważamy za obowiązujące następu­
jące odważne słowa tego wojennego artykułu:

.JMieprzyjacioły nasze! Przytoczcie nam 
choć jeden równoważny waszym błąd polityki 
obozu narodowego w ciągu ostatnich lat czte 
n i, a gotowiśmy was traktować poważniej!?) 
aniżeli dzisia, na to  zasługujecie (!), uw iąż­
cie nam bodaj jednego podobnego (aferzy­
stom) kandydata na naszych listach, a no śle 
my go do wszystkich dyaołów".
Tymczasem na czoło w em miejscu listy p ań ­

stwowej postawiła Ch-Je Na Korfantego. Kim 
jest. Korfanty, pisaliśmy już njeraz, ale teraz 
t -k.-ótCL przypomnimy, aby „Słow u polskiemu"

1 możność dotrzymania słowa.
orfanty^ jako „naródsw iec", sprzedał przed 

w oj,u.t swe pisma .centrowcowi" Nameralsiriemu, 
który szerzyt ruch hakatystwczny’ na Śląsku.

czasie wojny Korfanty brał p-ieniądlze od 
N. K. N-, la potem od  Erzbergera, co mu wprost; 
z trybu ny sejmowej zarzucił tow. Daszyński, a 
czego Kor/antv nie odparł! Ten czołowy mąż 
cbjenv zarobił na sprawie górnośląskiej grubo, 
no sta1 się udziałowcem i wysoko płatnym człon 
idem rady nadz. lowarzystwa francuskiego, dzie­
rżawiącego ^kopalnie Skarbowe na Górnym Ślą- 
J?u. Taki interes zrobjł posej ! komisarz ple­
biscytowy w jednej osobie!

Jeżeli wśród! różnych stronnictw .są  aferzy­
ści, a wiemy, że ich nie brak, to  geszefta ich prze­
dostały się do wiadomości publicznej, bo jak 
nowlcyusze zaoieralj się do rzeczy „delikatnych" 
w sposób prosiy i gruby. Posłowie endeccy ro 
oia to  z preicyzyą i wyrafinowaniem. Cała Pol- 
««» paraięta hamiermą kampłarię onzeaw  mono-

Z g ro m a d ze ń  -a w y b o rc z e  w e L w ff«!e .
W sobotę 21 błti o g. 5 popoł. odbędzie się w sali .Sokola U.“ przy ul Lwowskich dzieci

W lefikie .Zgromadzenie Pi»;redw|rjbof*csEe
Wyborcy z dzielnicy II. Krakowskiej i VI. Nowego Świata jawcie się jaKnajUczniój. 

Przemawiać będą kandydaci PPS. v- #
a

W  niedzielę, 22 październiki o godzinie 10 przedpołud. odbędzie się. w sali pizy ul. Zielonej 7

ZGROMADZENIE PRZEDWYBORCZE
Przemawiać będą kandydaci PPS. W yborcy z H alick iego  i Ł y cza k o w sk ieg o  jawcie się liczcie 

W niedzielę 22 bm o gode. 10’30 rano odbędzie się w Kinie „M arysieńka" przv placu Smolki

ZGROMADZENIE PRZEDWYBORCZE
na ktorwn przemawiać będą kandydaci PPS. — W yborcy z Ś ró d m ie śc ia , z K rakow sk iego , 
z Ż ó łk iew sk ieg o  («jj Żółkiewska, Zamarslynowska, Kleparowska) jawcie się jaknajliczniej

, Komitet tlRyborezy P. P- S.
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S u b s k ry p c ja  n o ży c zk i złotej
WARSZAWA. 19. paźdz. (bel. u l.)  W czoraj 

w szystkie kasy skarbow e otrzym ały rozporzą­
dzenie uwkonaweze, dotyczące obliczeń przy 
subskrypcyi państw owej pożyczki złotej.

1 rzęctjuir.y państw ow i zostali wezwani 
przez m inisterstw  o skarbu do podpisywania, po ­

życzki ztolej, którą, m ogą sp łacić ’w 10 ratach.
WARSZ \AY A. 19. pa/.dz. (A. W.) W mi 

nisierśtude skarbu odbyła się 1.9. b. tn. kois- 
fereneya poświecona oprawie propagandy po/ 
życżki złotej. W konferencyi wzięli udział w szy­
scy zainteresowani urzędnicy' ministerstwa.

U stąpienie  L . Genr«ge*a.
WIEDEŃ. 10 paźdz. (Pat.) „N". Fr. P -es- 

se“ donosi z Londynu-: N a m ającym  się odbyć 
dzisiaj zebraniu nuionisfóu zapadnie dec>zya, 
ó losach parinrnentu, gabinetu i koalicyi.

L. Georgc bódzfe dzm przebyw a! przez cały 
d zb ń  na Dovning S treet, gdzie- będzie w ycze­
kiwał wyników konferencyi. M inister woiuy 
Evaus ośw iadczył dziś na zeb ian iu  unioniłstów, 
że dz.eń wyborów zb liża - się coraz bardziej

term inu jednak  nie tn-okna jeszcze oznaczyć. SV 
timeya zagran iczna Anghi wym aga, aby wy- 

ibory odnyły się rychło , gdyż Angiia musi być 
m a  konferencyi pokojowe, reprezentow ana przez 
rząd, któryby aię cieszył zaufaniem  Wyborcj 
m ają rozstrzygnąć jak a  polityko m a Anglia p ro ­
wadzić.
, LONDYN. 19. paźdz. (Rat.) Dały gabinet 
podał się do dynrisyi.

Udział faszystów  no
R Z O f. 19. paźdz (Pat.)_ Losy przyszłego 

gabinetu decydują się obecnie w Medwolame, 
gdzie przebyw ają Giolitti i M uesólini. Gio- 
litli podziela żądan ia  faszystów  co do koniecz­
ności refor-my tcyboi-czej i rozpisania tiowvcli 
wyboróu i zgadza fiię na uform ow anie nowego 
rządu pod w arunkiem , że faszyści wezmą, u 
d z ia ł w riy/lzim

v*)iB rządzie włoskim.
WIEDEŃ. 19. paźdz. (A. W.) „j.i. Fr, Pres- 

se“ donosi z Rzym u, że między faszysiam i a 
.stronnictw em  GinliWiegi) toczą się. rokowania, 
w sprawie w stąp ien ia Mussoliniego do ewen 
tualncgo gabinetu! (doiittiego. Gabinet ton p o ­
parłby, rów nież' stronnie!\vo Orlanda. Pow­
szechnie sa.dzą, że o u trzm iaruu  się obecnegn 
rząd u n iem a już mn\vv

połowi, za k tórą właściciele fabryk tytoniowych 
drogo zapiacili. Nje wiemy, którzy posłowie en 
hecey z łych pieniędzy czerpak, czy też te cuch­
nące pieniądze poszły do kas partyjnych, aby 
dżiś pomagać w wyborach. ,

Moglibyśmy wymienić nos łów endeckich i ze 
Lwowa pochodzących, których działalność posel­
ska prawne zupełnie ogranłczała się oo pilnowa­
nie kistytucyi finansowych, których byli repre- 

. zfeni&ntami. Tyikc ©rodieoyo z  każdego świństwa 
j rob i narodową h  Co w mny.cn grutoa**

iest Dótepianym brylizmcm — to na prawicy 
jest zasadą, osłoniętą w v ielui 'p rog ram  poli­
tyczny.

I taka grapa polityczna, która ma najwiece; 
zb.rc. m wobec państw a tak pod wzglęitóm etycz­
nym iak politycznym, taka grup? skażona h a­
niebną przeszłością z czasów' korzenia się przed 
każdym rządem  zaborczym - -  ma az-iś odwagę 
ciskać komuś xv twarz: ooksżcie, kto nam 
rów ny '

Zaiste, jesteście bez bonkurency.
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MS

f r e z .  M o »a k  o zb ro d n i w  Seaieżanee
Rząd połsfci nte ehee się dać sprowokować

WARSZAWA, 19. 10 (Pet.). W  czasie wczo- 
'•fcjszego n u tu  wywiązała się imęozy kilku przed’ 
staw icidam j dypiomacyi a prez mm. Nowakiem 
rozmowa o ostamich wypadkach w Galieyi 
w sthedhiej. Krez Nowak oświadczy, między in­
nymi mniej w ięctj co następuje

W ostatnich dniach odczułem bardzo bo­
leśnie wiadomość o śmierci śpi. Sydira Twerdo 
chliba. Zdaw ało się, że zbrodnicze wystąpienia, 
aranżowane iprzez garstkę ObalamuGOirych ag i­
tatorów* nie powtórzą się w ięeej, gciy strzały na 
stsaoyi w Sapieżance przypomniały niestety, że 
znajdują sie jeszcze, we wschodn.ej Galiny i u- 
mysły podatne dla idącej z zewnątrz kraju pod 
burzająoej agitacyt. Mimo tego, ż« zbrodnie pod 
piaiań i napadów powtarzały: się w ostatnich ty 
godhiacft dość często, nie wydano ogólnych za ­
rządzań przepisanych, rząd bowiem sta ł na sta 
■nowisku, że djziałają tu żywiofy z poza narodu 
ukraińskiego, nie bodące bynajmniej przejawem 
jego woii i dtązei, Jak największą wyrozum na 
•ością i łagodnością chcieliśmy zadokumentować, 
że nic wierzymy, by  te  zbrodnicze zamachy miały 
coś wspćmego z  całością narodu ukraińskiego. 
Chcieliśmy na cza t wyborow pozostawić bratnie- 
mu r.wodówi ukraińskiemu jak najszerszą swo 
bodę, gdyż w ten sposób najłatwiej przy wybo­
rach byłoby się okazało, że wszelkie pogtorkti 
o niewyozurauałośici rząou wobec mniejszość' na 
rodowych były rozszerzane tendencyjnie i fał 
szywie. Strzały, dane do śp Twerdochliba, od 
biły się boleśnie zarówno w śród żywiołów oal 
skich jak i cuskjch. Obie strony rozumieją, że 
zin-odśnicaa zła wola usiłuje zaszczepić we współ­
życiu obu narodów' anarchie i anarchią u toro­
wać dtroge tym, którzy niechętoem patrzą okiem 
na. współżycie polsko ruskie, liistawa auwunu 
miczna d&a Galicy). wschodniej jest niewątpliwie 
solą w oku antypaństwowych Ciementow, które 
widżą< że stanowić oi™ będzie złoty m ost poro 
zumienia, chw ytają sj$ ostataczanego środka skry^ 
tobojstw a, podpaiań i mordów. Jak bolesny wy­
rzut czytałem W słowach „R tdw go K raju", py- 
ta-acegu władze, jaką obywatelską swobodę daje 
rząd  w zakresie przekonań, kiedy ugodowe d ą ­
żenia spotykają się na każdym kroku z krwawym 
terorem. Na tero r ten odpowiedzieć wydaniem 
jakichś scocyalnic ostrych zarządzeń, zr\aczvłobv 
skierować ostrze ich przede w szystkiem przeciw

współobywatelom Rusinom, czyli godzić w naj­
mę wioBiejiCy ciŁ N e c h c e m y  s i ę  d a ć  p r o -  
w o Ł o w  a ć i stw arzać poborów, że w  chwih 
wyboruw położyliśmy zetazną ^.ękę ne Galicyi 
wschodniej. N iew ątpliwe byłoby to może w ichrzy­
cielom na rękę. Śmierć śp Tv erdocht Jm tra  
gizmem swoim niewątpliwie zwróci uwagę, po 
czyjej stronie dbbra w iara i spraw edhw ość, a 
po czyjej agit.aeya n iehrzycielska i chęć zakłóce­
nia współżycia .narodów. Rządowi, kierującemu 
się tolera.-ięyą wyr^zuimałością, nie zabraknie 
jednak siły do energicznego zasłonięciia swoich 
legalnych obyw ateli przed1 zamachami zbrod 
marzy.,

OKOMGK MIN. SPRAWIEDLIWOŚCI.
WARSZAWA, 19, 10 (Pat.). Min. swrawie- 

dhwośc rozesłał dtejś pismo okólne do prokura­
to ra  sądu apelacyjnego we Lwowie i prokura 
torów  sąaów okręgowych apelacyi lwowskiej na­
stępującej iresci

Szerzące się. akeye zbrodnicze, skierowane 
p rzed  w mieniu * oeoW m  spokojnych obywateli 
Rzeczypospolitej Polskiej w niektórych okręgach 
Małopolski., spowodowały konieczność ustawowe­
go rozszerzenia właściwości sądów/ doraźnych. 
Zwracam  uwagę pp. nrokurntorów na k o n i e c z ­
n o ś ć  e n e j  'g fc  z n e  g o  i s t a n o w c z e g o  
d o c h o d z e n i a  w e  w s z y s t k i c h  w y p a d ­
k a c h  z b r o d n i ,  grożących porządkowi pu 
blicznemu a  szczególnie szkodliwie mogących 
wpływać na norm alny przebieg wyborów i swo­
bodne w yrażenie woli obywateli wyborczych. 
Obowiązkiem irzędu  prokuratorskiego wobec 
przestępczości jest użycie kategorycznych środ­
ków1 dżiaian^a przez ustaw y im przekazanych, 
tak, aby  poszanowanie ustaw Dyło w pełni u- 
trzyniane, a  chroniony przez te Ustawy interes 
publiczny doznał istotnej opiek,, i obrony. Nie 
wątpię, że obowiązek ten będizie spełniony.

—

DYR. REfNLAENDEH W EZW AN Y DG WAR 
SZAW Y.

WARS7AWA, 19 10. 'P a t ) .  Dyrektor d o K -  
cy panstwówej lwowskiej dlr Remlander został 
wezwany dio Warszawy celem porozumienia się 
W sprawie afccvi przeciw sabotażom  i zamachom 
moruerczym w Maiopolsce wschodniej.

flnim I
Posledzesiie §ejmo ślasliep.

KATOWICE 19. paźdz. (Pat.) V  dalszym  
ciągu posiedzenia sejrnu śląskiego, w ojew oda 
R ym er odpow iadał n a  różne dezyderaty po 
ruszone w czasie dyśknsyi, R enty dla inwah 
rlów oraz  wdówj i sierot uchw alone przez sejm 
w arszaw ski, należy pow iększyć o dodatek  dro 
śyźm any. S tan  kolejnictw a i,opraw ił się i p o ­
czyniono m w estycye na  budowę now ych li­
nii i nowych dw orców  W dowozie żywności 
n as tąp iła  popraw a. W prow adzenie w aluty pol­
skiej wojewoda uważa za w skazane, ale będzm 
m ogło nastąp ić  dopiero pto przedłożeniu  b u ­
dżetu wojewódzkiego. Spraw a urzędnicza nie 
cierp i zw łoki. W połicyi przeprow adza się n o ­
w a  oceaniza-wę. S ta rać  się należy, aby w oje­
wództw o ś lą ć a e  by ło  cenną p ^rlą . Rzeczypospo­
litej polskiej. 'Ogólne oklaski). Ńa tern dysku  
sy ę  nad ośw iadczeniem  prezydenta m inistrów  
w yczerpano. Zgłoszono kdka wmosków n a ­
głych, k tó re  odesłano do kom isyi Uchwalono 
nad to  utw orzyć kom isyę aprow izacyjną złożoną 
z  5 no  7 członków5.. Obrady p lenarne odbę­
dą s ię  w  pi R et.

PODWYŻKA DLA URZĘDNIKÓW ,N»A LIS TO ­
PAD

JK u ry er Polśki" dow iaduje się, że R ada 
m in is tro w n ao sta fn iem  swern Dosiedzeniu p o s ta ­
now iła, aby przyznać n a  ,m. listopad now ą pod 
wyżkę polonów  urzędników  państw ow ych.

Podwyżka ta, w vnosi 15 proc. od całkow i­
ty ch  polx>rów z m iesiąca października.

  ■
KOSZTOW NOŚCI SOW IECKIE W POLSCE.
\  WARSZAWA. 19 paźdz. (tel w ł )  Dziś 

rozpoczęło się ocenianie kosztowności, które 
rząd sowiecki złożył jako drugą ratę , należną 
Polsce n,a podstaw ie trak ta tu  ryskiego. R zeczo­
znaw cam i są  kupcy rosyjscy.

OBNIŻENIE PODATKU DOCHODOWEGO 
URZĘDNIKÓW.

WARSZAWA 19i paźdz. (tel. w ł. P oda­
tek dochodow y od poborów  urzędniczych został 
zm ieniony rozporządzeniem  m in isterstw a sk a r­
bu. Za podstaw ę obliczenia podatku dochodo­
w ego wzięto pensyę w rześniow ą bez w szel­
kich dodatków , co uczyni n a  korzyść u rzędn i­
ków 50 proc zniżki tego podatku.

m ę k c m ' j r ^ n S  £ I :  —

g l o s o v i & ć  n a  l i & l ^

? a ^ y s ) m s ^ e  q r q a n iz a ? y e  , - C f H e m f .
Endecy a wnrowadza dc akcyi wyborczej no ­

w y czynnik — ta sz y jn .
Faszyści w  zrozumieniu ehjenowych dżia- 

taiczów, są  to  zwykle bojówki z -czasów walk 
bretonojczycb w r . 1905, uzbrojone w rewol­
wery, nawet w7 granaty ręcj.ie  i na razie służyć 
m aja' cic rozbijania w mc ów przeciwników poli 
tycznych. A potem ? — co los laska wy przy­
niesie.. .

Faszyści polscy relirutują się na razie  z 
członków „Rozwoju", z nuodzieży izemieślniczej 
craz nietfowarzonych członków niektórych orga- 
nizacyi sportowych.

Ponieważ akcyę faszystów należy ująć w sil 
ne karby, gdyż będzie ona, 'zdaniem cbjenistów, 
potrzebne do „robienia porządku z lewicą", prze 
to zarzucono sieci na Wyższe uczelnie. I oto 
W tygodniu ubiegiyrr. powstał \v W arszawie 
pierwszy oddział studencki faszystów, złożony z 
około 60 słuchaczów' uniwersytetu Organizowane 
są. dla. nich przez pewnych warchołów endscKich 
wykłady instruktorskie, poczem wykwaljfikowąny 
faszysta ma otrzym ywać rangę oficer^ i ćwiczyć 
innych.

Oparcie faszyści znajdują głownie w Wic! 
knpolsce a sieć spisku .rozciągają dialekio. P la­
ny m ają  poza pomogą dio chjenowej akcyi wy­
borczej. niezmiernie szerokie. Oto nip.: W r a ­
zie obrania Piłsudskiego na orezydenta Rzpuaj 
i objęcia rządów1 przez ugrupowania lewicowe m- 
wyrwołać należy energiczny sprzeciw' społeezeń 
stw'a, choćby przy użyciu broni — brzmi hasło.

Gdyby' Narodowa- Dernokracya w eszła do 
przeszłego Sejmu w sile n iedostatecznej, t r z e ­
b a  będzie s iłą  rozbić Sejm, a  ^nowe wybory b ę ­
d ą  n ależały  do ,nas“ i t. d.

A zatem  rewoIwór i p a łk a  m ają  gruntow ać 
„ideologię" .reakcyi w  Polsce, skoro uśw iado­
m ienie szerokich m as nie pozw ala już n a  z a ­
truw anie i ogłupianie ich kłam liw ym  frazesem  
,z trybuny  wTnoo\v/at i z am bony.

PODPISANIE UKŁADU HANDLOW EGO Z JU­
GOSŁAWIĄ,

WARSZAWA. 19. paźdz. ( t e l .w ł . )  Fliiml 
handlow y z .lugosław ią zosta ł dzisiaj podpi­
san y  Delegaci jugosłow iańscy1 w yjeżdżają do 
Łodzi i W ilna. *

Anq1ia płaci długi.
LONDYN, 19 X (Pat.) Anglia zapłaciła 

połowę swego d ługu  wojennego Ameryce, oraz 
przyrzekła w połowic listónada zapiacie drugą 
ratę w wysokości 50 m ilionów  doiarów .

p r z e d ł u ż e n i e  u r z ę d o w a n i a  p r e z .
R7ESZY NIEMIECKIEJ.

BERLIN. 19 paźdz. (Pat.) K w estya odro 
czeuia w yboru  prezvdonla Rzeszy zo sta ła  ro z­
strzygnięta Partya, i cen trow a zg łosiła  w niosek, 
aby wwbory odroczyć do  1. linca 1925 x. Po­
niew aż frakeya :socyalistyczna zgodziła sio na 
wn>osek, duszło  także do porozum ienia z in ­
nym i partyam i. Rc porozum ieniu s ię  z  sekretą 
rzem będzie w niesiony wniosek' w  parlam encie 
wedle którego obecny p rezydent R zeszy po zo ­
stanie n a  sw etn  s tanow idb i do i .  lipca. 1925 ,r.
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P lany f in a n s rw e
Olnegdaj w po łudn ie  u p m in istra  skarbu  Ja- 

'Strzębsjkdogo od by ta  się konferencja , na  której 
przedstawicieli prasy pp. Jastrzębski i Fajans 
zapoznaw ali z zasadam i projektow anej pożycz­
k i  i m  sianem  ogólnym skarbu polskiego.

F~ Jastrzębski w dłuższym  w ygodzie p rzed - 
etaw i t ogronr zacun, stojących przed państw em  
które, sam o się  budując, odbudowyw ać m usi 
'ów nocześnie zrujnowane wojną gospodarstwo 
Z adan ia te są  n iew spółm ierne ze środkam i f i­
nansow ym i. A dm inistru jąc naw et coraz oszczę­
dniej, nie zm niejszy s ię  budżetu. W epoce przed 
wyborczej an i nie p o d n ie s ie  się podatków  dosta- 
leczme, ani nie zaciągnie się pożyczki zew nę­
trznej, o której bardzo rychłun, dojściu do sku t­
ku, p. m in ister je s t z resz tą  przekonany.

Brak m iern ika w artości, staje s ię  z dniem  
każdym  w iększą przeszkodą tego rozw oju. W e­
w nętrzna operacya kredytów'a. narzuca się więc 
nrzedewazystkiem  jako doraźny środek niejako 
napompowania .nflancyj.

Pw u wab now a k o n stru k c ja  nowej pożyczki 
ind połączyć się z tym ceiem  doraźnym  cel na 
lalszą rnefę: pow ną s tab iliz ac ję  naszej w ałirtj 

w' drodze pośrejdniej. fe s t ona pierwszym, kro­
kiem n a  drodze do w prow adzenia nowego m ier­
nika wartości. Notowana odrazu n a  g iełdzie 
sianie się ona pewnego rodzaju środkiem  wy-

U M ad m o c a rs tw
Dnia 11 ł m . n a  konfe renc ji generałów ' 

w ielkich m ocarstw  oraz przedstaw icieli zw y­
cięskiego Kemala. paszy i .Grecyi, w M oudanii, 
zaw arto  i podpisano k o n w en c ję  narazie u chyl a- 
lającą niebczp’eczeństw o nowej pożogi wojen 
naj mi Bałkanach.

Według postanow ień tej urnowy, w ojska 
greckie opuszczą Tracyę, głów ny obecnie przed 
■miot sporu grecko-tureckiego, w  ciągu dni cz te r­
nastu ; żaudarm erya i ad m in is trac ja  cyw ilna 
greckie będą z tej dzielnicy jaknajrychlej w yco­
fane; zarząd cyw ilny przejm ą m ocarstw a sp rzy ­
m ierzone, któro znow u przekażą ca łą  w ładzę 
y  T rac ji w schodniej, aż po lin ię  gran iczną rz e ­
ki Maricy — .Turcyi, a to najpóźniej w ciągu 
dni trzydziestu od chwili zupełnego oprożnie 
n ia  dzielnicy wschodnio-trucsńsfciej przez wojska 
grecki?. -Narazie ,caly obszar ew akuow any przez 
wojska : w ładze greckie za jm ą słabe, bo ogółem 
najwyżej 7 batalionów liczące oddziały wojsk 
sprzym ierzonych, zarząd cyw ilny obejm ie Ko­
ftom a .Międzysojusznicza, k tóra kontrolow ać bę- 
PurtainaM W u . — WW. *-Ti rWIffitiTIW

2
LEONID A^DBEJEW.

W ILH ELM  II. i JEN IEC .
R O ZM O W A  NOCNA.

(Ciąg dalszy).
Prowizoryczne lazarety pełne były zamknie- 

by cdi w nich glosow, okrzyków  bohi 1 jęków. Po­
dobne były one do pozytywek, pudelek z mu- 
zjfeą, gd\ się je schow a łpod poduszkę. Aa 
ew nątrz jednak nie w ydobyw ał się żaden  
ZTrięk, wszystko zostaw ało  w ew nątrz murów 

oegiaiiyob. i tem u, k to  w ychodził z lazaretu  na 
uho.j, zdaw ało  się, że zanurza  sic nagle w ciszo 
ul by w v odę.; kto jednak wchodzi! do tych o- 
,'Wie J t i y c h  pokojów, to przypuszczał naraz, że 

estal się Mo jakiegoś ośrodka bólu, gdzie tysiące . 
otfei cictp i ^straszne katusze z powodu bólu 

zębów, razstro|unvcb nerwów, poszarpane i skó 
ry, pogruchota,rych kości.

Bzczogólnio cicho hylo kolo „G rand h o ­
telu^ . 1 esarz oddaw hą już cierpiał na bezsen- 
losć, to ćż otoczeniu jego próbowano 
Wszystkich śroc rów , by  jnm nie zam ącać spo­
koju. S lraże zm ieniały się bez zwykłego h a ­
łasu , treny przeciągały  jaknaj bard ziej oddalo­
nymi drogami, undcano wszelkiego nie nieodzow- 
hie koniecznego szm eru.

Z oddań, gdzie wojska niem ieckie ścigały 
ustępujących aliantów, d y ch a ć b y ło  regulp

JjZrENNIF 7.CDOHRT

,/

m inPsłra s k a rb u .
Dmebnyml i to jejk. bodaj nujw ażm ejsza joj funk­
c ja -

W ów czas dopiero reform a skarbu , podnie­
sienie nodatków będzie m iało  praktyczne zna 
Ozenie. Dziś podatki p łacone s ą  w  w alucie zde 
•precyonowanei od cbwflT ioh wym iaru. Reform a 
podatkow a poajetą być rnoze tylko jeunocze 
śn ie  z w alutow ą.

R. w icem inister F a jan s ośw ietlił szczegóło- 
wo to, co nazw ał naszym  paradoksem  w alu to­
w ym  ; sprzeczność między stanenr gospodarczym  
a  kursem  w aluty. Roprosfu n asza  sy tu a c ja  sk a r­
bow a krzyżuje gospodarczą. R. w icem inister 
w sk aza ł n a  szereg zam ierzeń rządu w sprawne 

*kredvtu d la  p rzem ysłu  eKsnonowego.
R. Jastrzębski, m ów iąc o konieczności pod 

n iesien ia  podatków  bezpośrednich, narazie  za ­
pow iedział jednak wprowaozenis nowego po­
datku pośredniego, fconsumcyjnego — na w£gfef. 
P odatek ten zo sta ł słu szn ie  zniesiony przed ro ­
kiem. Z niesienia tego podatku sta le  się dom aga­
liśm y, -wskazując, że opodatkowanie wyg fu od­
bija się na zwyzoe oe.i w szystkich  artykułów  
produkcyi przem ysłow ej i rolniczej.

P. Jastrzębski wpadł na bardzo .ueszczęśli 
wij pom ysł, w znaw iając ten szkodliwszy od in ­
nych, podatek  konsiuncyjny.

 »♦ ■--

t Kem alem  pa szą .
dżie tak w ycofanie się Greków,, jak  i instalow a 
uje sie Turków. '1 ak oto w yglądają u stępstw a 
poczym one Turcyt kosztem  Grecyi, przez mo 
carstw a sprzym ierzone.

Nalomiast. Kemal pasza  zobow iązać się mu- 
isiał, iż szanow ać będzie strefy  neutra lne, a  to 
zarów no n a  półw yspie Konstantynopol hańskim  
jjEfle i ma GallippK, że Wycofa ze stref tych swoje 
oddziały  wojskowe i lin.ii dem orkacyjnej nie na- 
raszv  aż do dn ia  w ycofania sio oddziałów  wojsk 
sojuszniczych. W końcu rząd  angorski zobowi? 
aa& się do chw ili zaw arcia  ostatecznej umowy 
pokojowej, n ie  przew ozić do Tracyi żadnych 
wojsk ‘ swoich' ani też nie organizow ać na te- 
rytoryirm  w schodnio-fraceńskiem  now ej arm ii 
tureckiej.

Z aw arta  w M oudami k o n w en cja  jest pło 
jdein kompromisowym?. P aństw a sprzym ierzone 
Anglia, F ra n c ja  i W lochy, k tóre po długotrw a­
łych sporach i intrygach, wobec rozpoczętego 
już przez K em ala paszę m arszu n a  K onstantyno­
pol, doszły  nareszc ie  w spraw ach Turcyi do p o ­

przeciągły huk  wielkich dział, które p rzykuc­
nąw szy n iby  p a ra  olbrzym ów dm ą rów nocześnie 
n a  siebie nadętem i policzkam i — bez gniewu, 
bez  nam iętności, raczej spokojnie i bezm yślnie,

• TT niektórych śpiących szczęśliwców , k tó ­
rych życie w ytrw ale w yciągało z tej o tch łan i 
śm ierci, niedalek* ów huk zam ien ia ł się w po 
godne sny o burzy1 letniej, z pachnącym i łanam i 
koniczyny. Inni znów m c zgoła n ie 's ły sze li — 
podobnie jak m iynnrz 'we śnie nie słyszy turkotu  
swego m łyna.

Cesarz również n ic  z tej strzelaniny nie 
słyszał. (»dy niekiedy słuch  jego się budził,, 
gdy huk staw ał się bardziej uchw ytnym , w y­
raźniejszym , Wilhelm nie czuł się tem  zaniepo- 
Kojony, przeciwnie, jakby go to mjpoka-jałoo. — 
.Przyjem nie jest przecież słyszeć , wśród ciszy 
nocnej, kołatkę stróża nocnego, k tó n  cźuwa 
nad  spokojem  śpiących.

■Wilhelm nie sp a ł lincz nie z powodu huku 
arm at. Lepiej naw et sypiał, gdv wokół niego 

.w szystko odbyw ało się hałaśliw ie. K ilkakrot­
n ie  już w yrażał był życzenie, lvj w otoczeniu 
jego zachow yw ano się m ożliwie głośno, ale mu 
nie u i er zono Nie stosowano s:ę jednak do ieg£. 
poniew aż życzenie to w ydaw ało  się czem ś nie- 
zrozm nialem . Dość było,' by rozeszła  się pogło­
sk a  w jego prow izorycznym  zam ku, że cesarz 
wdał się do swego sypialnego pokoju, a  zaraz 
zciszano g łosy  jak  najbardziej i porozum iew ano 
'się już tylko cichą gesty kulący.,. Tak było  i 
te raz . Cesarz w szedł do swej sypialn i i juz 
począł b y ł oczekiw ać neŁsrarmom. a  wnet w szę

J

rozumienia, poczyniły1 KemaKwi paszy szereg
w ażnych ustępstw , ale w yłącznie kosztem  Gre 
cyi. N atom iast w spraw ie K onstantynopola, 
kwestyi cieśnin dardanelsk ich , w idocznych, jaw - 
pych  ustępstw  m ocarstw a sprzym ierzone zgoła1 
n ie poczyniły. S trefy neu tra lne  zostały  ftietyłka 
utrzym ane, aie naw et rozszerzone, a  do tego rząd  
angorski zobow iązał s ię  do szanow ania linii de- 
m arkacyjnej tych stref, a  zatefm do chw ili ure- 
guiow ania przyszłości Konstant', nopoła i c ieśn in  
n a  konferencji pokojowej, k tóra niezadiugo m a 
się odbyć w Śkutari, Kemal pasza  uznać m u sia ł 
dzisiejszy stan  rzeczy, k iedy n a  tym  terenie sp o r­
nym spraw ńje faktycznie jrząd y .Wysok' K om isarz 
międzysojuszniczyi — Anglii- W  sprawie zatem, 
cieśnin  i K onslantynopoła Kemal pasza  poczy­
nić m u sia ł/ ustępstw a n a  rzecz stanow iska w> 
tej kwestyi Anglii.

Konw eneya inondańska uchyla narazie  n ie­
bezpieczeństw o nowej wojny, ale tylko narazie. 
O dsunęła ona tylko zapalimy lont od beczki dy ­
nam itu , jaką  jest uk ład  s ił  i stosunków* połitycz- 
hyeth i inarodow ościowyich na B ałkanach, ale nie 
gasi lego lontu zupełn ie ani też n ie usuw a zu ­
pełn ie m ateryah i w ybuchowego

Uzdrowieniem  stosunków bałkańsk ich  m a 
się zająć zapow iedziana konfe renc ja  pokojowa, 
na której przy wspólnym siole ob rad  zasiądą 
OJ>ok trzech m ocarstw ' europejskich, obok Turcyi 
i Grecyi, jeszcze i pozostaje  państw a b a łk ań ­
skie oraz R osya sow iecka Ale w łaśn ie  takie 
grom adne obesłan ie  w bliskim  już czasie zebrać 
s ię  m ającej konferencji, rozstrz j ganię spraw 
Bliskiego W schodu przez liczny l szereg państw
0 m teresach nierzadko sprzecznych  i wrogich, 
nie zapow iada w cale spokojnego przebiega i 
pom yślnego wyniku tej konferencji pokojowej. 
(Tembardzici, że ź ród ła  antagonizm ów i sprzecz­
nych in teresów  Anglii z jednej strony7' a  Francyi
1 W łoch ze strony drugiej, wi spraw ach Bliskiego 
IWschodu nie wyschły! w cale;; ,stn ie ja  one i me* 
W ątpliwie u jaw ią  s ię  w sposob konkretny w cza­
sie narad  konferencyjnych'.

Dalszy zwrot zrabowanych orzez 
Rosye rzcezy

iW ARS^A^A, 19 pażdz. (P a t) Do W ar­
szawy przybył z Moskwy transport przedmio­
tów  uzyskaryeb od sowietów przez polską ko­
misy? ^ew akuacyjną i speeyainą komisy? m ie­
szaną. Między innym> przywieziono 17 wago 
nów dzwonów kościelnych, akta, herol­
dia i t. d.

dzie naokoło  niego /.robiło się cichuteńko, jakby 
makiem, siał, jak gdyby w szystko zam arło  i fftco 
iwito gn w milczenie sarkofagu.

Ro chwili wsąeffł jego stary  kam erdyner, 
i szopiem  swym doprow adź1! cesąrza. do 
izłości i

— Cóż ty sobie m yślisz, durniu,; że ja. cho 
idjzę i śnię? Wynoś się!

rainerólyner zn ik ł natycluuiasł, jednakże w; 
pokoju obok rozm aw iał w dalszym  .ciągu szep­
tem, nie mogąc zrozum ieć, przez co mógł tak 
rozgniew ać cesaika. ” i

, V, ilhelin chodzd tam i z powrotem , mimo 
Lólu w nogach i b iodrach, nabytego w zmtrzcniri 
dłużącego się dn ia. Aihy Żyd Wieczny Tułacz, 
nie mógł byt spocząć an i n a  chwilę, m usia ł był, 
ą t t ią ż  się ruszać, od1 ściany do  ściany. 1 m yśli 
swych tez nie m ógł zatrzym ać, chadzały  one bez 
żadnego kierunku i tłuk ły ' się o ściany. Całe 
<Jialo było w ezbrane jakiem ś nieokreśioneni, bo 
lesne-m, uli praw dopodobnie nieziszczalnetu! 
pragnieniem  — nie/iszczalnem  cho.ćbv dlatego, 
śe było  nieznane. To w łaśnie Ind początek bez 
senności. Potem  w ędrów ka m yśli od ściany do 
ściany przem ieniała się w dzikie bieganie, w 
jakiś la u e c  czarow nic n a  Łysej Górze ; niew ybo 
iiialne owo pragnienie wpijało się wr gardło i 
d ław iło , że om al m e krzyczał a a  g los — stan  
bvł nie do zniesienia.

yC. a. n./
—«-T

i
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J f o w i n y
Lwew 20 października

REPERTUAR TE 4TRU M IEJSk. WE LWOWIE
Piątek „Eugeniusz Unegin", opera.
Sobota^o godz. 3 popołudniu „Baroaia kadziwiłłówna 

«ramat
bobota o godz. 7 wieczorem , f a  która przeszła bez 

Siadu', sztuka.
Niedziela o godz. 3 popołudniu „Powrót", sztuka.
Niedziela o godz. 7 wiecz. „Zamarre oczy‘, opera.
Poniedziałek „Ta która przeszła bez śiadu“, dramat.
Wtóre*. .E u gen iu sz  O n e g in “, opera,
Środa .Wielki Balet", występ Kirsanowej i Forhinato.

.---

REPERTUAR TEATRU MAŁEGO. Gróoecka 2 i>:
Piątek .Ósma żona Sinobrodego*, farsa.
Sobota „Księga Hioba", komedya.
N iedziela  „K sięga  H ioba*, k o m ed ja .
Poniedziałek .Księga Hioba*.
Wtorek .Księga Hioba“, komedya.
Środa „Księga Hioba", komedya.

-—

REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI, nL S łonocza*
Piątek „Bajadera", operetka,
Sobota „Bajadera", operetka,
.Niedziela .Bajadera", operetka.
Poniedziałek „Bajadera*,operetka.
Wtorek „Bajaaera.*, operetka.
Środa .Dudek”, farsa.
Początek przedstawień o godzmie 7-sO wieczór.
Po Każaetn przedstawieniu w i e w n e m  czekaią 

"ro ty  T ram w ajow e a o  użytKU P u » !iczao s:i we w szysikicb  
kierur,kąch

PEPDRTUAR BIURA KONCERTOWEGO M TUERKA.
Pi&tek .20 o a ż d z ie rn ita -  S ta n ia ł. K o -w in -S z y n . *-

nowsk* Wieczór pieśni francuskich, rosyjskich i włoskich
— « • « —

TEATR ZYD  dyr. S  M GIMPEL, Jagiellońska 11.
W piątek o godz. 7 30 .Kobieta, która zabiła1', sztuka.
W soooię o coaz. 3 30 ,Dr. Konn*, dramat.
W soboię o g, 739 „Kobieta, kióra zabiła", sztuka.

— » » ♦ —

?, MUZYKI. Dziś w  piątek odbędzie się 
f. Wieczór pieśni Stanisławy Szymanowskie). 
W szystkie bilety wyspnzediane — kasy wieczornej 
nie będzie.

I! W ieczór pieśni znaKOtnJ tej naszej artystki 
z program em , poświęconym najnowszym utwo­
rom polskim odbędzie się w piątek 27 b. m.

„EUGENIUSZ ONEGIN", który dżis idzie w 
Teatrze Wielkim, zejdzie już z afisza teatralnego 
z powodu przygotowań bo nowej opery Cenna 
i p :ehna ta  opera obsadzona jest pięrwSzorzęclne- 
mi silami, a mianowicie między innym główne 
partye śpiewają pip. Argasinska Chojnowska, 
Green, Prawdzie, Dolnicki.

OGROiMNY SUKCES, aki zdobyła sobie 
„Księga Hioba" B. W jnawera w Teatrze Małym, 
Spowodował dyrekcją iż sztukę tę r^rae będzie 
Teatr Mały db końca tygodnia. Jak wiadomo,, 
świetna pole db popisu m ają w mej przede- 
wszystkiem p. Juslian, a obok niego pp. Melina, 
Kygier, Tarlakowi cz, Kalinowski, Nar, rocki, Ro 
manówiui i Ladbsiowna.

Z AKADEMICKIEGO KULA ARTYSTYCZNO 
DRAM ATYCZNEGO WE LWOWIE Dnia 21 bm 
r» godz 5 pop. odbędzie się zebranie koleżeńskie 
członków1 w gmachu nowego uniwersytetu, sala 
10. W.p.sy db poszczególnych sekcyi rozpoczęte 
Sekrotaryat urzędbje w1 piątki od 6—7 wieez 
przy ul M ałeckiego 9

POSZUKIWANIE SPADKOBIERCÓW. Mini­
sterstwo spraw zagram, komunikuje: W lipeu br. 
zmarł w naw rze, jako ofiara zabójstwa, Stani- 
4aw  Bileski, rooom ik, zamieszkały od  10 lat 
we Francy i. Z dokumentów francuskich zmarłego 
udało się stwierdzić, m  byt on dawniej obywa­
telem ausfryadkim. urodlził się 2 grudniu 1890 
z o jca Józefa (zamarłego) i matki Maryi Szmu 
dkiej, że imał p ięciem  b rać ' i sióstr: Jana, 
Edwarda, Katarzynę, Annę i Genowefę. Nazwa 
miejsca urodzenia przekręcona w dokumentach 
francuskich, brzmi prawdopodobnie Wierzbce lub 
Wierzbice, przyczem  zm arły mj ał podlobno po 
cbodizic z  okolic K rasowa. M inisterstwo S Z 
Wzywa iprawniorwch db pozostałego po zmar 
łytn spŁdlou (około 2(000 fr. m sotótwoe), krewnych

o pisemne zgłoszenie swych praw, z dołączeniem 
wyciągów ogólnych-z metryk, pod adresem : M i­
nisterstw o spraw zagranicznych departam ent kon­
sularny, ul. F redry  1. W podaniu powołać n a ­
leży liczbę; Nr. Ka II. 22947/22.

ZMIANA PROGRAMU W TEĄ TRZE MAr.YM 
Z powodu zgonu ojca a rt. Rygiera, dziś w Tea 
trze- Małym zam iast sztuki „Księga H ioba" b ę­
dzie odegrana sztuka „Ósma zona Sinobrodego".

KURSY WAl.UT Na giełdzie ofieyalnej we 
Lwowie płacono w-ezora za 1 dolara 9800 -10.000, 
doi. kanad. 9800. marki niem. 8—3'SD, leie rum 
58—58, liry włoskie 420, flor. holend. 4000, fr. 
franc. 780. fr belg. 720, fr. szwa je, 1950, kor. 
czeskie 325, kor austr stempl. 0 12, kor. węg 
3‘'50, ft. szierl. 48.000 mfcp-

ZAMaCHY SAMOBÓJCZE. Józef D., sierżant 
W. P., wozoraj przed południem strzałem rewol­
werowym, skierowanym w szyję, usiłował po­
zbawić się życja Powodem były niesnaski w po­
życiu z zoną. PogODOwie ra t. wcferelito mu po­
mocy i z mieszkania desperata przy ul. Josafata 
10 odwieziono go do szprtaia wojskowego.

Przy te] samej ulicy w realności p o d  1. 12 
przeu godziną 4 nad ranem , w" zam iarze sąpno- 
bójczym skoczyła z II. p ię tra  na bruk uliczny 
28-letnia Eugenia P., kasyerka w fjrmie Zako­
pane. Lekarz pogotowia ra t. stw ierdził u  miej 
ciężkie wewnętrzne obrażenia. Po udzieleniu jej 
pomocy, odwieziono ją  do szpitala.

NIESZCZĘŚLIWE WYPADKI. Do pogotowia 
ratunkowego przywiezione 14 letniego ucznia 
Zbigniewla Leżohunskięgo ze złam aną noga. — 
W gimnazyum Drzv ul. Batorego jeden z uczniów 
I. kh, opadłszy złam ał nogę. Po zaopatrzeniu 
odwieziono go do szpitala. *

OKRADZENIE WAGONU KOLEJOWEGO. 
W nocy na 19 bm. oook lasko Riłonorskiego,, 
tuż  koło sygnału głowa ego na dworcu głównym, 
kilku osobników rozbiło wagon w pociągu Nr. 
375 i sfcraTo zwój sukna. Ruchoma straż  kole­
jowa zarządziła pościg za złodzjejam

FAŁSZYWY ALARM. Doniesiono polieyi, że 
w’ “hasaeh powiatu1 sokalskiego grasuje również 
banah, złożona z kilkunastu ludzi. Około 100 
polieyantów urządziło obławę, lecz na opryszków 
nie natrafiono. Ujęto tylko w jednym  lesie 4 
indywidua bez broni. Pohcya pociągnie do od­
powiedzialności tych, oo rozsiewają "lepoKojąee 
wiadomości.

3  sa// r o z p r a w .
ZA ZABÓJSTW U RYW AL A SKAZANY NA 

SMIERC.
Dwóch parobczaków  z iNeuhofu, Hryńko 

Marczuk i Michał Diaczek zapłonęli równocze 
śnie afektem  m iłosnym  ku jednej tam tejszej Fi- 
lidzie, Ewie Lachów nej. ,,Jedno tylko serce" 
•nu a ta  Ew a i obdarzyła j .iem Diaczka, skazując 
biednego H ryńka n a  liiew ysłow ne udręki. Za 
to H ryńko nie wiadomo, czy chcąc jej dokuczyć, 
czy też łacniej dotrzeć do tego niewdzięcznego 
se rca  począł jej w yśpiew yw ać nieprzyzw oite p io ­
senki. Tak m u to przyszło  do głowy. Oburzył się 
n a  to  Oiac 'ek 1,, i po< zą ł bardzo dotkliw ie uczyć 
łt .y ń k a  m oralności. Eobjlty Hryńko postanowut 
się, zem ścić. W pjoey z 21. n a  26. 6 ą; uzbro ił 
,się w siek ierką i Ot lu t cię. n,a strych  stajn i, gdzie 
sypiał Diaczek. Obudził «ie Diaczek i u siło w aj 
się bronić, jednak nadarem nie. Hryńko ugodził 
'go kilkakrotnie .siekierką w  głowę, rozw alił 
czaszkę i z a b ił n a  m iejscu. Kopnąwszy jeszcze 
1ru p a  ryw ala u d a ł isię z zupełnym  spokojem do 
swej stajni Dopiero gdy rano zbrodnia w eszła  
<Pa jaw , H iyńko zbiegł i sk ry j się  u  swego kre- 
Btmego Józefa Ohłopeckiego a stam tąd um knął w 
Sam borskie. Ujęto go wteó'to© i osadzono w tu- 
tejsMWm więzieniu. W czoraj odpow iadał R ryń- 
ko M arczuk przed sądem  przysięgłych. R o zp ra ­
w ie przew odniczył s, s. O L aidler, o skarżał 
prok Pakiikow ski,

Oskarżony przyznał się  w zupełności do 
iviny. Sędziowie przysięgli ma zadane im  p y ta ­
nie główne, czy M arczak jes t w innym  roorder- 
(siwa odpowiedzieli 8 g łosam i „ tak "  4 „n ie“ . 
flT rybunał skazał go na. k a rę  śm ierci. O brona 
w niosła zażalen ie niew ażności. Ro naradzie try- 
ibimar postanow ił odn ieść  s ię  d a  .Warszawy.

Z g ro m a d z e n ie  p r s e d ą b s r e z e  ^ o 6 ie i
odbędzie się vie Lwowie w niedzielę, dn ia  22 
Dna o godz. 4-tąj popo łudn iu  w ło sa iu  przy 
ul. Żółkiewskiej 42 b.

Przem aw iać Będzie k an d y d a tk a  do Se m u  
z listy  Połskiej P arty i Socyaiistycznej.

W yborczynie z Żółkiewskiego, jaw cie się 
licznie.

Baczność fubutu.cy BoryslawiE!
W  sobotę, 21 b. na. o godzinie 10 p rzedpo­

łudn iem  odbędzie się

wiec riM n iczy
n a  placu Dom u Ludowego w Borysławiu, w celu 
zaprotestow ania przeciw' prow okacyi praco­
dawców.

} { o w  u n i k a t y

X NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZĘ 
NIE członków Spółki gospodarczej m urarzy, cie- 
sl kam ieniarzy we Lwowie odbędzie się w me 
dż e ^ , dnia 22 października o  godz 10 rano 
w lokalu ul Clown 6.

Na porządku obrad . Sprawozdanie rachun­
kowe za r. 1921, uchwalenia nowego stam iu i 
wnioski

K- Rnnraszko, K. ^eiaszfdewicz,
sekretarz. 6.— przewodniczący.
X KÓŁKO ZABAWOWE PIEKARZY, Rynem 

1. 29, I. p rozpoczyna lefecyę tańców dla swoich 
członków odi dnia 20 października. W niedzielę 
dnia 22 brn. pierwszy' komplet Wpisy przyjmuje 
sie codziennie od 4. do 6 po Dobraniu.

X BACZNOŚĆ MONTERZY WODOCIĄG.- 
GaZUWI! W  niedzielę 22 bm o  godiz. 11 przed 
południem odbędzie sję przy  ul. Ormiańskiej 31 
zebranie w  sprawie cennikowej. Jaw-eie się 
wszyscy 1 Sekcy a

X OGoLNE ZEBRANIE ZWIĄZKU KOBIET 
p OLSKICH i Klubu Politycznego Kobiet Postę­
powych odbędzie się w piątek 20 bm. o godz. 7 
wlecz, w lokalu pl. Akademicki 1. Tam że dy­
żurny codziennie, od 6 —7.

Wma z Sabotażem.
Poiicya z  Tutki nad! Stryjem, pod kierow ­

nictwem komendanta posterunku: AeredYńskiego, 
w  Sokolnikach obok Sianek nąłknęła się ne grupę 
ukraińskich terorystów . Ci, wodząc oolicyantów, 
poczęli strzelać. Po oddaniu okoio 40 strzałów', 
policyanci ujęli trzech.

W pow io d ę  kałuskim poiicya aresztow ała 
dwudziestimiiku Ukraińców,

W Lipnikach p o d  Przemyślem aresztowano 
Romana Rosołowskiego, podejrzanego o  podpa 
lenie 3 folwarków.

W Daszawie spalono zabuOowama gospodar­
cze na folwarku OO. Salezyanów. Policy a a- 
reszto\vała medyka Halija, podejrzanego o  te 
podpalenia.

W Dolinie aresztowano nauczyciela Stefani- 
szyna. Podlczas re c .z y i znaleziono w jego m ie­
szkaniu 200 szklanych rureł: z zarazkam i nosa­
cizny.

Na granicy czesko-słowadkiej pohcya aresz­
tow ała kilku agnatorów  Petruszewicza Doza lo - 
kurneiuamp stwierdzającym , łączność akcjo Pe- 
truszevlcza z bolszewikami, znaleziono pTzy nich 
dokumenta, plany i fotografie treści wojskowej 
ze Sztabu czeskiego i 'wlosk,ego. św iadczy to, 
że zajm ują się on i akcyą szpiegowska.

n a .  Uo w d ś śI Atrakcya]

■ Największy jaki kiedykolwiek był widziany 
jednoseryowy film pod tytułe*

dramat salo.iowo-.-.enracyjny pełny przygód 
awan4urniczych w 7 aktach — PRI8CILLA 
DEAN, znakomita artystka kreuje gł, rolę.

n u R Y S L U a k e  -  a o p e m d r .
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Hakłat^m Ludswego Spółdzielczego Tow. Wyaawidczego w@ immb
u&azato się ilustrowane pismu saiyryezno-humorysiyuzntj

C Z E R W O N A  S T R Z H Ł H
pod redakcją W, Ra >rta. — Część ilustracyjną wykonał art. mai. Kurczy oski. 

Świetna, aktualna satyra w związku z akcyą wyborczą. Niezrównane karykatury kandydatów

C e n a  2 5 0 -  M p
Da nabycia we wszystkich księgarniach i biurach dzienników we Lwowie i na prowincyi.

Sfcład główny w Księgarni budoroej bwóro, ulica Szajnochy liczba Z,

Posiedzenie Tymczasowe) Rady miejskiej.
W czorajsze posiedzenie R ady .miejskiej o d ­

byto  się  przy niezw ykle licznym  komplecie a  
przy  zwykłym  gw arze kasynow ym . Radui pod 
czas posiedzeń tw orzą grupki po kątach i tak 
g łośno zabaw iają się rozmową, że żadnego z 
referentów  słyszeć nie m ożna Taki jtiż jest. zw y­
czaj radv lwowskiej.

Tow. Marecki p rzedstaw ił

NIEDOLĘ RUMOWANYCH
rekrutu jących  się z sam ych biedaków . Mówca 
zw rócił uwagę, że niem al w każdym  'wypadku 
udziela policya czynnej ponmcy właścicm lom  
domów przy w yrzucaniu ludzi z m ieszkań i 
p rzy tacza niesłychany fakt, że Wczoraj 4 poli- 
cyantów  przy pomocy kom isarza polieyi feto 
pew ną nieszczęśliw ą wdowę, k tórą rum owuno 
Wraz z dziećm i z m ieszkań5a- nory przy ul Jo­
zafata 1 5. Mowa* bardzo słusznie zarzuca, że 
bandyci i nozow ce uw ijają  się po m ieście sw o­
bodnie a  policya zam iast pilnow ać bezpieczeń­
stw a nueszkaiiców  robi niepotrzebne zam iesza­
nie. 'tow  Marecki prosi, by prezydynm  in terw e­
niow ało u  w ładz policyjnych, hy funkeyonaryu- 
sze policyjni biciem  nie pom agali w w yrzucaniu 
ludzi z m ieszkań.

Prez Neum an przyrzekł, że zrobi do polieyi 
doniesienie n a  podstaw ie lm nrpeiacyi tow. Ma-' 
reckiego.

W SPRAW IE DOZURCOW. DOMOW
postawni wniosek nagły  tow. Li3tewicz, który 
podniósł, że uregulow anie p łac  dozorców  d o ­
m ów lezy w interesie m iasta , tem bardziej, że 
m iasto nałożyło  n a  dozorców  dom ów obowiązek 
zam iatani-' u iic  do  połow y. Jakże jednak mogliby 

■ dozorcy w \konvw ać sum iennie swe obowiązki, 
skoro z m ałym i wyjąłka.mi dozorcy ży ją  w n aj - 
w iększrj nędzy, p ła re  ich często nio przekracza ją  
100 luk. m iesięcznie. Tale sam o opłaty  za otwie- 
lan ie  nocą b ram  nie są  uregulow ane. Mówca s ta ­
w ia  w niosek nagły, by prezydyum- zw ołało w 
najbliższym  czasie ankietę dla ostatecznego u re ­
gulowania. tej spraw y.

W spraw ie dej Kabierał g łos próf. Tlutiie, któ­
ry  przypom niał., że ankieta  taka  ju'ż daw no 
b y ła  zw ołana, ale n ie zo sta ła  ukończona, bo 
w łaśc ic ie le  realności się. usunęli.

Tow. d r. Buber zw rócił uwagę, że um twy 
■•bierowe, dokonane przez in spek torat p racy  n a ­
b iera ją  mocy praw nej, wobec tego wmiósł, aby 
prezydyurr m iasta  z taką  p ro p o zy c ją  zw róciło 
sie do inspektoratu pracy.

■Nagłość w niosku i sam  w niosek przyjęto.
t>So,.di\vym obrońcą m orahtości, okazał się 

pro?. > Thnlipf k tóry  opowiedział,, jak to pe- 
i1 nogo ucznia, relegowano za szerzenie niomoral 
aosci 7, gimria.zyum 8 -go i jak to inne gim na­
z jo m  >*■ przyjęto  iw swe nm ry tego... tręd o ­
watego. I ten uczeń będzie dalej szerzy ł nie 
m oralność w śród kolegów. Nie wiemy, jakiego 

roozajn nietnjiiralność i co z tern mogłaby 
m ieć wspólnego R ada m iejska — ale niepodobna 
wyrazić zdziw ienia, że profesor, pedagog ch c ia ł­
by- tak doszczętnie i n iszczyć „zb łąk an ą  o- 
Wiecżkę“, że aż  przed forum  Radv m iejskiej 
w yprow adza wim jej. Czy to po chrzęści- 
’a.nnku, panie profesorze?

N aw et lwow ska R ada m iejska zgorszyła się 
lem w ystąpieniem  pobożnego profesora.

L  porządku dziennego uchwalono po re ­
feracie prez. &chte'wbera wprow adzić

4 PROC. OPŁATY OD KONTRAKTÓW O PR Z E ­
NIESIENIA WŁASNOŚCI NIERUCH0M0SC1. 

O płaty od przyrostu  w artości zostały  zniesione 
.w m yśl uchw ały sejmowej.
■■ ,> Przyjęto  fundacyę p. Jana L angera na  
rzecz

STYPENDYDM OBRONY LWOWA.
R. L anger złożył na ten cel 300.000 mk. ale 

jeszcze w cza: ie, kiedy sum a ta, p rzedstaw iała  
d użą  w ariość Dziś p rocen t od tej sumy prze­
znaczony na stypondyum- będzie zbyi m ały,, bv 
obrońcy Ln ową, zechcieli się o nie ubiegać. 
R eferow ał dr. M ajerski.

DZIECI MARZNĄ.
N a porządek d z iem r w eszła spraw a za­

kupu* k cu a  do cenłrainago ogrzewania w szko­
le Sienkiewicza. Spraw a napozór drobna, w y­
w o ła ła  jednak  żyw ą dyskusyę, w której z n s t 
nauczycielstw a (r. Rudnicka i tow. W ładyka) 
dowiedzieliśm y się, ze dzieci w szkołach m a r­
zną, że budynki szkolne s i ę ' w alą. Tow. W ła­
d yka zw raca ł uw agę n a  op łakany  stan  szkoły 
Sobieskiego, gdzie dach dziuraw y, przez dzie­
dziniec, szkolny p rzejeżdżają fury a  dzieci na 
dziedziniec szkolny naw et w ychodzić nie m o­
gą Za budynki i ich jakość odpowiada gm ina 
i ,n.a m ą spada odpow iedzialność za  taki s tan  
szkół lwowskich. W rezultacie uchwalono prze 
znaczyć 3,fi00.000 ,mk. na. zakupno tego ko­
tła .

N astępnie uchw alono dodatkow y kredyt 9 
m ilifnow  n a  doiconrzenie budowy kafilarni.

Obie pow yższe spraw y referow ał r. Fel- 
sztyn.

Z 'kolei uchw alono po  referacie r. Jakófcczyń- 
■sbieyo wydjferżawić k an tynę  w Rzeźni nrej- 
SKiej dotychczasow em u dzierżaw cy inwalidzie 
Rybczyńskiem u n a  3 lata  za czynszem  150.000 
m k . rocznie i zobow iązaniem  poczynienia adup- 
tacy. w łasnym  kosztem  w  kwocie' .>11.000 mk.

Po referacie prof. Obmińskiego uchw alo­
no przyjąć now ą usław ę budow laną. P rzeciw ­
ko tej u sław ie przem aw iał r. Sokal, w  jej obro 
p .ie gorąco w ypow m dział -się pMjf. Alćtakie- 
w icz i m ni.

N a tem posiedzenie jaw ne zostało  zakoń­
czone.

Pośe.g za n ajeztln im i na pomiary 
oscBodnic;

Główne dowództwo nad zbrojnem i oddzia ła­
mi wojski i poiicvi osaczającem i grasu jące b an ­
dy  najeźdźców , ob ją ł dow ódca 12 dywizyi p ie­
choty. W ataha ta  im ała  wzróść wskutek} p o łą ­
czenia się z n ią  różnych straceńców  do liczby 
100 osób. W czoraj w  nocy, wedle raportu  g ru ­
py pościgowej znajdow ała się ona n a  południo­
wy zachód od B rzeżan, koło M ieczyszowa P ra ­
w dopodobnie stara  się ona  wycofac. za  granicę, 
bez zetknięcia .de z w ojskiem  i policya.

Już dn ia  13. b . na. banda złożona z -około 20 
jeźdźców , uzbrojonych w karabiny, szab le i je ­
den karabin  m aszynow y, n ap ad ła  n a  folwark 
M yszkowce w okolicy Krzem ieńca. Po obrabo­
w aniu folwarku1 i parocha  niskiego przez Koło- 
dno, lasam i p rzed arta  się do pow iatu zbarazlde- 
go do wsi Kobyły. Tu zap ro \vj autow a wszy się 
W ó jta ,  od jechali, i dopiero 15, b. m . dokonali

rabunku n a  folwarku w Jaćkow rnch. To już byli 
■uzbrojeni w 4 karabiny maszyuow-e i rewolwery. 
N astępnie w padli do w si P łaucza W ielka, gdzie 
jząmordoWali kom endanta posterunku s t.'p rzo d o  
tWnika N ikodem a Głowińskiego, późm ej zaś w 
K om uchach zam ordow ali dwóch posterunkow ych 
S tan is ław a  S ydora i F ranciszka Rączka.

Dnia 16. b. ,m. obrabow ali w łaścicieli dóbr 
w  Pisarów oe i w  N owosiółce, zaś w dw a dui 
później obrabow ali iolw ark w Dymnie. .We wsi 
snow ice trzech uzbrojonych jeźdźców chciało 
okuć konie. Na widok jednak  st. posterunkow ego 
Chucbry zbiegli w kierunku Pom orzan. Również 
w okolicy Podbajec w idziano dwóch jeźdźców 
którzy przejechali w kierunku M onasterzysk.

G rasanci zab iera ją  gotówkę, zło to  i drogie 
kam ienie. Na posterunkach  polieyi zab ierają  
m undury poLcyantów  i ich dokum enty, wido 
cznie w celu użycia ich, w m undury p rzeb iera ją  
się natychm iast. W idziano również poprzebiera­
nych w m undury  halerczykówj i w  ub ran ia  woj 
skowe.

Nim w ysłano  sibwejsze oddziały w ojska w 
pościg za  szajką, ta  p rzedarła  się do pow iatu  
przem yślańskiego Wi tych okolicach obrabow ano 
folwark w Plichowie. W. k rasnopuszczy , Ro- 
haczbow cach i Denysowie w idziano nm iejsze 
lub większe podjazdy. IV llo rynaćh  i Pisarów cc 
koło D nnajow a obrabow ano folwarki. W pobliżu 
B rzeża* widziano również grasującą, bandę.

W ładze bezpieczeństw a w y sła ły  rożne for- 
.macye za tymi nieuchw ytnym i podjazdam i.

Pozatem  zairw oźona ludność w tych po 
w iatach potw orzyła S traże obywatelskie.

We w si Kobyły rozrzucono drukow ane ode­
zwy z nagłów kiem : „N nrodna ukraińska repu­
blika, pierw yj po łk“,  a  zaczynające się od słów : 
„Hej chłopy! Kto zdoroWoho serca, idet z nam i V 
p a  polskie fo lw ark i!“

W powiecie rohatyńskim  w birlejowie, za ­
m ordowano sześciu posterunkow ych.

W powiecie złoczow skiin oddział piechoty 
przychw ycił 30 rzekóm o członków tych band.

* W szystkie le w iadom ości, zebrane dorywczo, 
w ym agają jeszcze potw ierdzenia.

1 S T R E JK  ZŁU EHO W  W LU B LIN IE .
LUBLIN. 19. paźdz. (Pat.) Z powodu nie- 

d o jsęia  do porozum ienia pom iędzy w łaścicielam i 
d ru k a rń  a zeceram i w  sp ra w o  podwyżki p ła ­
cy o 40 proc., w szyscy zeeerzy dziś zap rze­
stali p racy . Ju tro  praw dopodobnie nie wyjdzie 
żaden dziennik

o
PODATEK DOCHODOWY W NIEMCZECH.

BERLIN. 19. paźdz. (Pat.) W  parlam en­
cie niem ieckim  w płynął wniosek socyałistów , 
co do projektu  noweli do ustaw y o podatku 
dochodowrym. W edług projektu pierw szych 300 
tys. mk dochodu będzie opodatkow anych w 
w ysokości 10 proc., dalszych 200.000 mk. 15 
prc., następnych  250.000 20 proc., każde dal 
,sze 500.000 podatku  30 proc., 45 proc. i 60 
proc.

D l i f f i p s i l i i i i I i i i i o iL i i i i
u k ir i# , b luzki, «zlafrek i, ża» 
kipJł wykwintno, b lePzne ora*  
konfnL cyĘ  d z ie c in n ą  poleca nu)- 
taniej m i m  h m i h  nsfiniiiei i M n \ w ]

c k u l z  i mi
IIUGA li 11ICK I 12, L piąlrr u t ,o

T e i n l o  t o c  n a  p l e t ł a s e !

Poszukuje się natychmiast zdolnego 
d e n ty s ty - te c h n tk a  na prowmcję

Zgłoszenia od 3 —5 ' 10

v'J!HTEM. Łyczaliow slia 4 7 .

S f. K ^ I I Z E mm 
r a j e m n ^ m c i ^
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l niebu w y b o r c z e p  okręgu Kołomyja i Stanisławów
Staraniem kom. wyb. naszej partyi w Sta­

nisławowie zwołane zostało na niedzielę 8 go 
października Zgromadzenie wyborców do sali 
teatralnej. Już przed rozpoczęciem zgromadze­
nia sala była przepełniona mimo, że endecy na 
tę samą porę urządzili okrężny „bieg maratoń­
ski" spodziewając się ściągnąć widzów dla o- 
głądania mieszących błoto mlodzteńców — wal­
czących o szampionai »uciekania", a równo­
cześnie odciągnąć publiczność znienawidzonym  
soc^ałom.

Srtuka się nie udata. Obrady zagaił dłuż- 
szem przemówieniem tow. Kochański, poczem 
wybrano do prezydyum tow. B o g d a n o w ic z a  i 
° łu źy ń sk id g o .

Obszerny referat w ygłosił tow Robak W ł. 
'ake jeden z kandydatów nasrej partyi na ten
'>ms-

W ywodów mówcy słuchano w skupieniu

przerywając je od czasu no czasu burzą o- 
blasków.

Momenty w których referent piętnował re­
akcyjną politykę naszej prawicy, która nia te­
raz odwagę, zwracać się o głosy do najszerszych 
warstw' ludu, wywołały okrzyki potępienia dla 
zjednoczonej reakcyi.

Zgromadzeni uchwalili jednogłośnie poprzeć 
lisię Nr. 2 i w dniu wyborow dołożyć wszyst­
kich starań ażeby przeprowadzić jaknajwiększą 
ilość posłów z listy Polskiej partyi socyali- 
stycznej.

W  zgromadzenzu oprócz naszych tow. brało 
udział dardzo dużo sympatyków i kobiet — 
którzy w dniu wyborów oświadczą się za 
nami.

Zgromadzenie zakończono Czerwonym szlan- 
darem B.

Waika z ż/d£»wskj| Oh jeną.
"zJak społeczeństw o polskie ma. „C hrześcijań­

ską Jedność narodow ą", tak żydowskie m a 
„Zjednoczenie żyd. stronnictw  narodow ych" czyli 
żydow ską cbyjenę.

Rod tę  firm ę skryli się wstydliw ie żydowscy 
"miecy czyli syoniści Darem nie szukasz wśród 
w szystkich list. — stronnictw a syońskiego! Nie 
maj.i snąć zaufania, do swych haseSt i do starej 
zdyskredytow anej firmy i dlatego w ystępują pod 
nową.

Przeciw żydowskiej Ch-jenie (lista  Nr. 17) 
s tanęła  do walki Żydowska Party  a Socyalistycz- 
na t, j. „Bundl", (lista Nr. 4)..

W re od kilku tygodni r— jak się dow iaduje­
ny - w ulicyf żydowskiej w yborcza w alka 

przeciw7 szowinistonn żydowskim , którzy pod­
sycają  antagonizm y narodnwfe i religijne, by od 
w'rócić uw agę i gniew  żydowskich m as od w ła ­
snych t,Si ;j. żydowt-Mch kapitalistów  i wyzyski 
waćzy.

„B und" przeciw Staw i t swoich kandydatów7 
f,y>onskrej liście .'.wb w szystkich okręgach W schod­
niej Małopolski

3  'C e a r r u /r fa /e g o .

„KSIĘGA KflOBA", kom edya nudna w. 3 akt.
Brunona Winawera

Ten. pan doktor i-Jarup mimo całej śhmm 
marności w  I. akcie jest przecie filutem uichula. 
K.fohy przypuszczał, patrząc na tę ś lam azarną 
postać uczonego w: botanice i lizyce, który p o ­
zw ala sobie ciosać kołki n a  głnwjfcf i * 'flieźamą- 
ói>ti.ą równow agą umykłową godzi się na zam ie­
nienie swego m ieszkania w r-zulemię, żc naraz 
przekształci się w filozofującego spryciarza, i 
z cynizmem obwiesia będzie ^rzez dwa akty wy­
gi aszał paradoksy jedynie dla efektu, jaki wywiera 
zawsze zręczny i śmiały paradoks. I cala kome­
dya WinawfePft jest łydko zbiorem paradoksów^ 
które tryskają jak rakiety, rechoczą jak strzygi 
wymachują koziołki, podstawiają scb 'e wzajem 
nogi i skroją uciesene mi ty  do publiczności, za ­
kłopotanej w swei seryozności, jak się wobec nich 
zachować. Jako punkt wyjścia sw^gto cudaczne­
go kilicuse'ku,iid'ovv‘ego życia wzdfty sobie aokto 
ia  rlerup*a. który całkowicie przez nie opętany, 
zamienia sie w* księgę nie Hioba ale księgę afo­
ryzmów1 śmiałych trafnych, gorzko zgryźliwych, 
to znowu ironicznie pogodnych, w iarogodńydi i 
niewiarogodnych aie nigdy nie kumających się 
z śmiertelnym grzechem ta-ralnoś-ci. Te trzy akty 
paradoksów; rozpierających się łokciami l za­
pędzających w1 kąt akcyę sceniczną, m ają w sobie 
tyle śzubienieznego humoru i tyle narzucającej 
się zamaszystości, ze nie odczuwa się nikłego 
wątku treści, że się bez niego w sztuce zupełnie 
obyć można —v f w tem leży sukces autora.

Dr. Herup; uczony i docent uniwersytetu (nie 
każdy doceni musi być uczonym) należy do wy­
dziedziczonej przez powojenną, dobę klasy inte 
ligjentdw i ten los znosi z pogoda Dyogenesa, 
Vięu godzi ,s»ę z rem, że zona, aby zapewnić

W e Lwowie odbyły się, już trzy m asow e p u ­
bliczne zgrom adzenia przedw yborcze, zw ołane 
przez „JBimd", każdej soboty odbyw ają się takież' 
zgromadzeń la. we większych i m niejszych m ia­
stach  wschodu. M ałopolski w Stanisław ow ie, 
Kołomyi, Tarnopolu, Złoczowie, Brodach, S try ­
ju, Rawie Ruskiej itd. Mówcy soc-yalisiyczm 
piętnują, ob łudę syońską, i ich wyborcze szacher- 
]-.i, 'spolykaj.ąc się wszędzie z aplauzemj i uzn a­
niem , nie lytko robotników  żydów skich, ale i 
zdrowej dem okratycznej części m ieszczaństw a 
żydowskiego, które czuje odruchowo, iż podjęta 
przeciw  krzykliwemu szowinizmowi żydowskiej 
endecyi walka — oczyszcza atm osferę ghetta.

Lecz syońska „C hw ila", która ma. dość 
m iejsca na swych szpaltach d la  szczegółowego 
opisu „irnenu" n a  ohiedzie u S ir Sam uelsa — 
Jerozolim ie, nie zarejestrow ała dotąd urn jed ­
nego przejaw u walki wyborczej w  dzic-łnicy ży ­
dowskiej.

Taktyka burźimzyi wszelkiej narodow ości 
jest, taka sarna! Szkoda tylko ż-e robotnicy się 
rozpijają na partyjki, zam iast zjednoczyć śię w! 
jeden potężny obóz.

Kobiety Rząd iudsmy posła 
tł tu ac ,’ E“*sk eg u  

D A Ł  W A M  P R A W O  i Y B U R C Z E i
z a w d z i ę c s a i i e  
" O w n o m r a s .n le n iH

Socy& iistom

Aby zdobyć więcej 
praw, oddajcie swe 
glosy na lisi ę num er

Olbrzymi wiec wybo/czy w Bo­
lechowie.

Przy wyjątkowo pięknej pogodzie odbył się 
tutaj wiec publiczny pod golom niebem na 
Rynku obok ratusza o godz. 12 w południe, 
w7 którym uczestniczyło około kilka tysięcy 
ludzi.

Wieb zagaił tow, H alucb  sekretarz Zw R. 
P. G. z Rorysławil. Przewodniczącym wybrano 
Iow. F o rem n eg o , Referował low. P rzew łocK i, 
który w całogodzinnym przemówieniu ^wykazał 
zdradziecką robotę endecyi w sejmie i rządzie 
od początku powitania Polski. W alka klubu  
PPS. była nader uciążliwą z reskeyą, kłóra 
starała się wszelkiemi sposobami usunąć wszel­
kie podstawy deuiokraty/.ma która zdobiłą rząd 
ludowy tow Mozaczewskiego. I dziś mają tą 
czelność iść do klasy pracującej fizycznie i umy­
słowo po mandat.}

Następnie zabrał głos tow7. Halltch, który 
om ówił sytuacyę polityczną i konieczności sku­
pienia się wszystkich ludzi pracy pod czerwo­
nym sztandarem PPS. i do oddania głosu przy 
wyborach do Sejmu i Senatu na listę Nr. 2.

Uchwalono następującą zezolucyę:
Zgromadzeni obywatele miasta Bolechowa 

uchwalają :
Klubowi posłów PPS. za ich dotjchczysową  

pracę w walce z reakcyą wyrażamy wotum za­
ufania i w dniu wyborów staniemy wszyscy 
do urny z kartką zawierającą cyfrę 2.

sobie i jemu utrzymanie, wstąpiła do kabaretu 
i sw ą pensyą, piętnaście razy wLększą od’ mie 
sięcznej pensyi męża, wynoszącej 30.000 rak., 
utrzymuje dom na odpowiedniej stopie i godzi 
się z następstwami, jakie ten sojusz z kabaretem  
pociąga z przemianą ogniska domowego na szu- 
lernie, gdzit kanalie, a!c przy tem ludzie, mający 
obecnie jedynie walor w świeefe, ogryw ają pocz­
ciwych głupców. Policya -wpacia na trop szajki: 
przyjaciel doktora, komisarz poliayff i były poeta, 
zapędźa całe to donorowe grono na ławę oskarżo­
nych, a  Herup, jako głowa mieszkania, figuruje 
w aktach policyjnych, oo oczywiście nie wpływa 
cibciatmo na jego karyerę uniwersytecką. Spo­
kojny dotąd i dobroduszny doktor filozofii wy- 
koncypowalfeobie naraz, że jest idjyotyzmem m y­
śleć i działać według siarych metod etyki, że 
nowa epoka, k tóra dokonała przemiany wartości, 
wymaga od rozumnego człowieka dostosowania 
się do nowych wamnitów. A doszedłszy db prze 
konania, ż.e dyabli. wzięli dawny porządek rzeczyy 
że inteiigencya w czasie powojennym jeśli me 
chce chodzić [W Wykrzywionych butach i f; o dartych 
{pentagonach, musi pójść /, prądem  musi. wy 
zyskiwać konjuaktury, oszukiwać, kraść, upra­
wiać s*ariataneryę, zamienić się w blagę, eymzm 
i łajdactw o — zacny filozof plunął na swój fach, 
który, w rezultacie doprowadził do tego, że był 
utrzymankiem żony, i postanowił uledź prawu 
mirmkry. dostosować, się do ducha czasu. Aby 
przygotow ać się do nowej a intratnej roli w życiu, 
Ilerup pozu ala się zamknąć w kryminale jako 
rzekomy członek szajki, międzynarodowych oszu­
stów karcianych, uważając że po odbyciu tych 
k u r* w  dokształcających stanie się godnym, i od 
powieunun nabyki.-mi dla współczesnego społe 
czenstwa. , .Człowiek który nie siedział w krymi 
nale, nie jest człowiekiem skończonym — wy­
głasza Herup jako jedno z swych wisielczych p o ­
wiedzeń — i nie powjfuen otrzym ać świadectwa 
dojrzałości". Po wyjściu z więzienia zamierza

w raz z .fachowcem." w sprawach' karcianych, 
a równocześnie z nowym swym przyjacielem, Ma- 
cierzanem, udać się do Monte Carło, by zd o b y -, 
wać życie. Paradoksałność tego sposobu m yśle­
nia i tych zamierzań przekreśla nagły paradbk 
sainy wypadek — Herup, nagrodzony przez an ­
gielskie najwyższe ciało naukowe za jakiś swój, 
wynalazek z dziedziny fizyki i udolowany od 
powiednio, wyjeżdża na mianowany mu posteru 
nek naukowy za granicę, biorąc ze sobą jak się 
zaaje, na osłodę, zakochaną w1 mm p. 'Łaao- 
siównę.

Sztuka Wina w era jest gryzącą satyrą, cho­
dzącą na szczudłach paradoksu. -Jest., w  niej dużo 
Doiesnej praw dy, która zatmasi wybuchać obu­
rzeniem, chichocze zjauuwie z pozornie cymczną 
wesołością tych, którzy już nie m ają nic do s tra ­
cenia. Fakt oeprecyacyi — to mato — . zdezwarto- 
ścioWania wszelkich wartości umysłowywchS i m o­
ralny eh, fakt rozpasania i jawnego afiszowania 
wszelkich na|brutalniejszy.ch instynków życio­
wych, i tragicznie smutny fakt podboju społe­
czeństwa przez maiość, podłą i krwiożerczą bez­
względność szalejącej żądzy użycia, obserwuje­
my wszyscy z rosnąeem przerażeniem, i o d c z u la ­
my eoraz dobitniej na sobie. Protest infąłiipeaoyi 
cogwałconej, zbeszczeszczoncj i zaprzężonej w 
jarzm o rozAiiydTzonego chamstwa i kapitalizmu, 
których potworne macki sięgają, wszystkich dzia­
dzia życia społecznego i które przygniafająawszy 
stką, mądrość, piękno i dobro — drży w szyder 
czym śmiechu autora, nie myślącego ani morałizo- 
w'ać atu filtrować |akiejkoh\ lek tendaneyi Robi 
to  wraże iie, jak gdyby ironicznym wzgardliwym 
skurczem wykrzywia! twarz cztowmk, ki a r emu 
zakładają sznurek na szyję Zmyślenie, niepraw do­
podobieństwo fabuły jest tu tylko tłem, jaskrawo 
namalowanem ale wiernem, na którem rysuje się 
biazeńskimi gaiganKami przez autora obw ie­
szona, mimo to istotna nędza wspoiczesnego 
zyCia



Nr. 237 „DZIENNIK LUDOWI"

Kronika wyBorra. 3* '<
x POSIEDZENIE ŚCISŁEGO KOM MYBOR7 

CZEGO P P S. Okr. 50, odbędzie .się W piątek 
20 bm. o  -godz 7 wiecz w lowalu przy ul. Bra- 
jercw skiej 8- Sprawy ważne. Obecność wszyst­
kich towarzyszy niezbędna.

S e ire ia ry a t Kom wyb. P. P  S.
x ZEBRANIE KOMITETU REJONOWEGO 

Nr. VIII. odbędzie się dnia 20 bm. w piątek o 
godt 7, przy ul. Brajerowskiej 8, parte r. tiSbecni 
m uszą oyć tow .: Rudnicki Kazimierz, Rudnicka 
M aryn, Hojna Marcin, Kowal August, Kowal F ran ­
c iszek  Duiban Stanisław7, Duban Mikołaj, Kądzio- 
ła Marcin^ Kudrycz Jozef, Reizdorf Karol, Na­
piórkowski Maryan, Segal Maurycy, Czerwiec 
Stanisław, Teman Maurycy, Fabian Franciszek, 
Kistak Jan, Mensch Adolf, Góral Stanisław. P ro ­
simy o  punktualne |Swienie się 
Dżyga.a za sekr. fltulreasik, przewodu.

x POSIEDZENIE KOMITETU REJONOWEGO 
OKRĘGU WYBORCZEGO Nr bl (Zamarstynów 
Kleparów, Lewandówka, Zniesienie, Winnniki j td ,  
odbędzie się w piątek 20 bm. u godż. 7 wiecz. 
w1 lokalu przy ul. Ormiańskiej 2, II. p. Na po, 
siedzeniu tern m ają się jawić tow.: P ttryńsk i, 
Piecuch, Mościński. Heil, Góra Bąk, Nowacki, 
Rzucidta, Baranowswj. Holeman,. Kowalski Schuster,; 
Buczek, Breiimajer, Rawski, vVi.kow.ski, Lachiaj, 
Kondlraeki J. Marczak, Władyka, Henz, Barmas 
Bojko, Tilt, Hornemak, Łastowłeoki Kammer, Ro 
bak, Soja, Cichaćki, Nowak„ Eskreis, Filankie- 
wicz, Maciejewski i inni tow. z okręgu zam iej­
skiego — powiatu lwowskiego. Ze względu nu 
ważność epraw, vzyw a się towarzyszy do bez­
względnego przybycia.
Sekr. r a n  i tetu wfborcztego P. P. S. O kr N 51

x KOMITET WYBORCZY REJ, 1. W zywa się. 
tow Kicznera Józera. Staubara, Galla, Górni­
ka, Salika, BednarsKiego, Kazkjewiozą, Piecho­
cińskiego, Żydaezewskiego, Kilarskiego, Cygiani 
ka, Ząb cek i ego, Bembenka, Laszkie wiozą, Hu
daczka. Dragana, Romanowskiego, Szczulparzyń- 
skiego, kaws! iego, Witkowskiego, Koadraekiegto 
na posiedzenie Komitetu wyborczego reionu I., 
które odbędzie się w  piątek 20 lim. w tofcahi 
przy ul. Ormiańskiej 2, II. p. o  godz 7 wiecz 
Sprawy bardzo ważne Obecność wszystkich to- 
wm-zysz-y konieczna.

Si. Janicki, sekr. F t. Heli, przewodfn.

' Rolę dr. Herbpa oddano — że sie tak wvra 
żę — W’ niezawodne ręce p. Justiana, który zde­
cydowaniem się na pozostanie na naszej scenie 
okazał, że umie ocenić sympatyę i uznanie, ja ­
kiem cieszy się wśród' publiczności lwowskiej 
a. ma jakie sonie rzetelnie zasłużył. P. Justian jest 
jedną z najcenniejszych sił naszego teatru, a s ą ­
dzę, że uznanie Lwiowa warte jest uznania W ar 
ssaw y. Jeśli się nadto weźmie pod uwagę, że ci 
'artyści którzy di a wygórowanej ambicyi i w 
nadziei pierw szorzędnycr zarobków przenieśli się 
do stolicy, nie tylko tam nic twybib się na emfnent. 
ne Stanowiska ale utonęli bez śladu w wielkiej 
rzeszy, to  trzeba, przyznać, że p. Justian i z, 
względu na siebie samego, obrał lepszą, cząstkę, 
nie szukając obcych bogów. Ostatnia jego kreacya 
goń la była marki, jaką sąbie wśród nas zdobył. 
Była inteligentnie pojęta i z  artystyczną finezyą 
przeprowadzona. P. Justian nie wpada nigdy w 
monotonię, nie pow tarza się  i to hardzo dobrze 
wróży o dalszym rozwoju tego wybitnego talen.-

Znakomicie prezentował się p Rygier jako 
totnisarz pohcyi. oddając bez zarzutu ‘Wtezyst- 
kie cechy tyjm kary  er o v\ icaa. Grę cechowała 
suorodia naturalność tak w  scenach początko 
wy oh, gdzie chodziło o oddacie penmego rodzaju 
honhomii, jak w dalszych, gdy z pod maski byłego 
ooety i re zonera wychylił sję służbUty poheyant. 
Brak m iejsca nie pozw ala m i na om awianie gry 
^szczególnych artystów7: ogólnie tylko pod1
uosę, ż i  s ta ła  ona na wysokim poziomie: cha- 
■aktciysyyka typów opracowana była starannie 
1 'wypadła ku o-zólnemu estetycznemu zaaowo 
dniu. P. Melina, Tartaku* icz, Nawrocki i Kali­
no w sk1 stworzyli pełne wyraziste, ruchliwe po­
stacie, dulekie od szablonu. Role kobiece były 
tylko poprawne Przed!sUv ,enie iedno z lepszych, 
UtMe pod każdym względem.

Artur Cwikowsk!

I r ż f M
dyr, S. M. Gimpel 

Ja(ieiipiiska 11.

G o śc in n e  W y stę p y  a r ty s ty  W. Z Y L B F R B E K G *.
W piątek 20 października og. 7'3G wieczór

Ktsbfefa która zabił*
Ktuka 7 6 aktach z prologiem . epilogiem 
S uARRICKSA, tłum. i reż. W. Zylberoe.g.

W soboieę 21 października o g. 3 30 pop.

u r .
oramai w ł idith Dr H fltniiw. iłum- i reż- W Ẑ birberf

Bilety wcześniej do nabycia w domu pończoch ,KAHANE‘ ulica Jagiellońska 11, od godz. 6 tej przy kasie teatru

Z  Sj.rrowócfzka.
TRAGICZNY ZGON RODZINY ROBOTNICZEJ-

W niedzielę tfrua 15. października odbyło 
się tu  zgromadzenie przeciwyborcze przy udżiele 
licznie zgromadzonych wyborców. Obrady zagaił 
tow. Józef G o r c z y ń s k i ,  którego też wybrano 
przewodniczącym, sekretarzował iow. Józef K u ­
r e k .  Referat wygłosił tow. Jakób In  w a ł  z Bo­
rysław ia i przedstawi! zebranym obecną syiuacyę 
w  państwie i ciężką walkę z .reakcyą, która 
chce opanować rządcy aby robotnika wypędzić 
do dawnej niewoli. Polska Partye Socjalistyczna 
jest jedyną partyą robotniczą, która skutecznie 
może się przeciwstawić reakcyf i wydrzeć je j z 
gardła prawa robotnicze ; f

Do drugiego punktu przem awia1 tow. N a j- 
s a r e k  o sytuacyi wyborczej i wzmagającej się 
drożyźnie. Lud pracujący już dłużej nie inoże wy­

trzym ać ciężaru paskaistw a, ale tylko w  soli­
darności i jedność; może wszystkiemu złemu kres 
położyć głosując na listę socyal i styczną Nr 2.

W końcu przewodniczący poddał zebranym 
"ezohicyę p od  glosowanie, którą jednogłośnie 
uchwalono. >j

W tartakii tu tejszym  zdarzy ł się tragiczny, 
w strząsający  wypadek, który pochłonął w  obo­
rze życie ludzkie: Wóz naładow any drzew em  
rozlnznił się i d rzew a spadające śm ierteln ie 
przygniotły  jadącego ham ow acza. tak  że po 20 
m inutach w yzionął ducha. Żona zabitego z roz­
paczy za mężem po 4 godzinach skonała. To są  
-skutki zachłanności kapitalizm u którem u klasa 
p racu jąca  m usi s ię  przeciwstawić.

Kalitę Zgrom. Tero. A foai „Zjednoczenie",
Onegdaj odbyło się w sali Pol/ Domu \k ad . 

fund H erm anów  doroczne W alne'7.groma'dzenie- 
to w . Akad. „Zjednoczem e , poświęconego sze­

rzeniu idei u obywatelem  a żydów w duchu po l­
skim. Udział członków  był bardzo liczny, po ­
nadto  przybyli delegaci organizacyi zjednoczo­
nych z innych środow isk akadem ickich.

Spraw ozdanie z działalności ustępującego 
w ydziału z ło ży li: przów. (irossm ann (spraww 
ideowo-polit^j, D anknarów na i Bomberg (samo- 
pom,)., Rosenlńum  (spraw ozdanie delegacyi 
^ je d n o c z e n ia "  na Zjazd Zw iązku P.oiaków 
wyz. mojż.).

Następnie ro zu in e ła  się szczegółowa dyskń- 
sya, w której zabierali g łos: pp Zuferblalf^ 
Zausm or, )Jr. iieilperm  Dr. Freukel, K araiol, 
Grosm an sen., L ubliner (W arszawa),? Krum, 
P ressler, R aff (Warszawhl) i re feren t Rosenbium .

Osij. tej dyskusyi b y ła  spraw a stosunku do 
starej  asym iłacyi. W szyscy nieom al mówcy bj l i  
zgodni w teni, ruch zjednoczeniowy nie może 
obejm ować tylko cienkie; w arstw y  t. z w „inte- 
ligencyi", ale m usi sięgnąć do m as ludow ych ; 
że dotychczasow e ramy pracy kulturalno- o- 
światowe,. są  dziś jeszcze dla niego za ciasne 
Stw ierdzono, że w obecnym  m omencie w ysuw a 
sic n a  czo łu  zadań ruchu zjednoczeniowego p ła ­
ca nad  w ytw orzeniem  się  przedew szystkiem  
w arunków  natu ry  społecznej, które um ożliwTyby 
polityczne, gospodarcze, a w nastęnfstwip* i u czu ­
ciowe zjednoczenie m as żydow skich z państw em  
i spole< zeństwenpj polskiem . P row adzić m a do 
tego walka o faktyczne • rów noupiaw nionie oby­
w atelskie żydów, i o w yżycie s*ę ich w obrębię 
wspólnych z resztą  społeczeństwa instytucyi 
państw ow ych, co zdaniem  - mówców może się 
dokonać jedynie równo!eghwz zw ycięstw em  rz e ­
telnej m yśli dem okratycznei w życiu puo lhznem  
potekiem .

Po zam kńięciu dyskusyi uchw alono p rzy ­
gn ia ta jącą  w iększością głosów  rezolucyę, w yra­
ża jącą  aprobatę i podziękow anie d la  frakcyi 
,JZjednoczenie- ło w ca" , k tóra tę  ideologię na  od ­
bytym niedaw no zjeździć Polaków w. m, rep re­
zen tow ała  i M ora zg łosiła  vntu;m nieufności dla 
tych posłów  asvm ilaJorshich, co n a  szkodę idei 
uobyw ate lc iia  żydów podczas przesilen ia  gab i­
netowego głosowali 7, reakcyą polską przeciw  
cfemokracyi.

U stępującem u Wydziałowi udzielono abso- 
łutóryum , puczem  w ybrano now y w ydział w  n a ­
stępującym  składzie : S t  R osenbium  przew ., M. 
K am iol zast., Be w Z ausm er sekr., W . Langberg 
skariłu.. J. W achtę! deU do kurat. Domu Akad., 
Nj GeLbci Z. GoBliefc, di*. J. Heiljoarn, j. 
K ronik, M. Krum,j H. Schipper, L. Schorr, E. 
Begall, F. Zim inelsow na

Bu Wa’nem  Z ebraniu  obradow ała  nrzez dw a

d!ni Konferencya m . edzysroaov jskwowa delegatów 
organizacyi a k a i^  „ż jednoczem a". K onferencja  
ta  stw ierdziła zupełną jednom yślność poglądów 
i zgodiiość działalności taktycznej poszczegól­
nych środow isk. Uchwały konfereneyi zostaną 
niebaw em  opublikowane.

Akcya przedwyborcza.
W niedzielę odbędą się następujące wiece 

w1 okręgu Nr. 52;
DROHOBYCZ: ref. tow. poseł d!r. Diamard, 

Oktawiec w Kasie Chorych o godz. 12.
BORYSŁAW: ref. tow. ipcseł dt\ Diamandj 

Ok law i ec, Cywiński,, w Domu Lud. o godz. Sjpiop.
STRYJ: Wiec kobiet, ref tow. Markowska
S K O lE : ret. tow . Gocck, Welker.
KAŁUSZ: ref. # tow'. Markowski, PYIipowski.
DOLINA: ref. *oW. Melnarowicz, Przewłocm, 

i Baluch.
KRECHOYTCE: ref. tow1. d t  Siarkiewicz,

Niwiński.
SYNOWODZKO: ref. tow 1, Bujakowski, Hruby.
TURKA Sianki Sokoliki: ref. tow. Ożga, 

Sucharski, Suwała.
RYCHCICE Pol.: ref. tow. Wolf, Kolarz,

W OKRĘGU N r. 54 w  TarnopoIszczyźn\e. 
W medzielę 22 października odbędą się następu1 
jaee zgromadzenia P . P. S.:

W BUCZACZU: o  godiz. 12 w noł. w Sokole. 
Referują delegatka ze Lwowa, tow Clilebek i 
red. Skalak.

W JAGlELNlCY: ref. tow. Szezerski 
W MIKULiACACH, STRUSOWIE i JEZIE- 

RZANACH: referow ać będą iow. Garbaczewski 
Klimek i Salewicz.

3  r.uchu ro b o tn ic ze g o .

§ BACZNOŚĆ DOZORCY DOMOW’ W  nie­
dzielę dn:a 22 października odbędzie się zgrn 
madzenie dozorców" domowych o godz. 4 tej po 
południu w  sali własnej. Rynek L 8, I. p., z po­
rządkiem dziennym 1) Spraw a organizacyi za- 
-wodówej, 2) Wyjęcie dozorców z ustawy o 
służbie dom owej. 3) Wnioski do powyższych 
punktów. Stawcie się  jak jeder mąż dózo-rcy do­
mowi. Niecłi nikogo nie branie!

X BACZNOŚĆ TOW. RĘBACZE! W  niedzielę 
dtnia 22 października odDcdzie się zgromadzenie 
rębaczy o  godzinie 10-rej przed południem we 
własnej sali, Rynek 1. 8 I. p. z 'porządkiem  
dziennym : 1) SpTawa zakazu używania więźniów 
do rąbania drzewa. 2) Wnioski do powyższego 
punktu. Koledzy jaw cie się licznie!

§ BACZNOŚĆ KRAWCY! Lokal Związku 
t .  X. mieści sję Rynek. 8, I. pi
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m ę s k i e  z i m o w e  M p / 2 '4 .0 0 6
z wybornych materyałów wełnianych i dodatków we wszystkich kolo­
rach. Rzanica okaz/a. Każdy może się przekonać. Olbrzymi wybór w pal­

tach zimowych, kurtkach, spodniach zimowych i i  p. Z n a n e  ź r ó d ł o  t a n i o ś c i *  “I S

^ O ^ S Z E C H M ?  b H Ł H P  O D 2 J £ Ż Y  p a s a ł  f l i l f t o t a s c h a

i i ^ O S Z I K k i l .

BaNDaŻYSTA POLACZEK Sambor. Ilustrowane 
cenniki darmo.

■ IEJSKi ZAKŁAD APROWIZACYJNY sprzc laie w 
■w*' większych ilościach po cenach wytycznych ka­
pustę i inne jarzyny własnej produkcyi. Sprzedaż odby­
wa się codziennie przed południem w podwórzu real­
ności pod L. 11 plac Berna. 1456

|0  SPRZEDANIA dw.e parcele 400 sążni -v Zimnej 
Wodzie koło stacyi. Zgłoszenia: Lwów Droga 

Kulparkowska 15, parter 12
U

ZGUBIONO dokument wojskowjuw powiecie Liskim, 
znalazca raczy oddać do gminy Ropienka luo do 

Starostwa w Lisku na nazwisko Jan Kociuba syn Dmytra 
z Ropienki powiat Lisko. 1447

dla fP . Zegarmistrzów 
m  i Zielników, t e

Ił I IC  k o p e r t y
do ^egftfków  w y k o m jc  1458

S Knfippel, Lwów, Żółkiewska 18, 1. o

i 1!
o r d y n u je  u lica  W o ły ń sk a  l. 5

{naprzeciw rogatki Żółkiewskiej).

Spec,alista cnorób skórnych i we- 
ner. były Sekundarjusz szpit. po- 
wszecn. ni. Słowackiego 4 (naprze­
ciw gł poczty). Leczenie plam, bro­
dawek, włosów elektrolizą i lampa 
kwarcową 46

weneryczne, SKórne. zasra: załe -  łnnSktfKKkwn ii  V <r a p r a -  n w 41

Dr. FEISCR u lica  W a łow a  l i
I t l i y t i  s 4 * m p i i  l a k C z n B o w i t l

-ą-" a -- - -  o r A Z  -  -  = :

P IE C Z C IE , T A B U C r , 
fiteAW IIRl

wykonuje po najtańszych cenach

doman Min»inS,‘5.;S
P Stałym aAóor om znaczny opust. ,lece»i> 
* •  ■nrenocr’ odwrotną pocztą. 3166

M I KI A  I M V  Pmaz Klicoiajei*
I \ J  M i l  { . ( J A  Zm.ana projranu dwa razy, 

w tygod. we wtorki i p:ątKJ
PREMIERł 1 P*?f M!Ł ?A!

Nowość po raz oierwszy we Lwowie* 
wyświetla od p ią tku  2(1 października 1922

IS H

i

Korzystajcie z  o k a z j i ! !
10 000 par gotowych «podni

postanow  iliśm y sp rzedać  w  przec iąga  m iesiąca s ie rp n ia  i w rie -  
«* śn ią  po  cenach k o n k u ren cy jn y ch . 1144
^  Mając d n ie  zap asy  to w aró w  spodniow ych , zaknpionych  
rsi jeszcze p rzed  o s ta tn ią  zw yżką, m am y m ożność sp rzedaw an ia  
*  i w ysy łan ia  pocztą  dc w szy stk ich  m iejscow ości za pobran iem  
^ p łaci się  p rzy  odbiorze,: z w aru n k iem , że gdyby  to w a r się nie 
.  spodobał lub n ie okaże się tań szy m  od  cen m iejscow ych p rzy j­

m ujem y takow y z p ow ro tem  i zw racam y pien iądze.
M aterjały  trw a łe , e fektow ne, do d a tk i w ykw in tne , nszyLe 

x,  podług o sta tn ich  m odeli.
SPOCNII- gotow e czarne, g ranatow e, szare  lub  w  innych  

ko lorach, czysto w ełniane, g ładk ie  lub  w k rateczkę. G eur za 1 p a rę  Mk 7 .2 0 0 '~ .
SPODNIE czarne  lub  g ran ato w e  g*l. B. z bóstonów  lepszych fab ry k  Mk 9 3001— 

i 12.400-— .
SPODNIE do u b ra ń  w izy tow ych , czarne  tło  b iałe pask i po  Mk 9.900 —, 12-900-— 

i czysto  kam garnow e po  14.900-— i 10-900"—.
Również, posiadam y PALTA JESIONKI z d o b ry ch  z im ow ych m ate rja łów  spe­

cjaln ie paU otow ych, we w szystk ich  ko lo rach , fasony  o sta tn ie j m odv  w  3 g a tu n ­
kach Easonv kim onow e lub  ltag lany  gat. A, Mk 29.900-— , 
ga t. C. H9 90Ó-— . *

Za przesy łkę  i opakow anie  dolicza  się Mk 800-— .
Piobota naszych  gotow ych u b ra ń  w ykonana  je s t we w łasnej 

p racow ni, wobec czego za tak o w ą  g w aran tu jem y ,
P rzy  zam ów ieniu  na  spodn ie  p ro sim y  podać m ia rę  w cen- 

cy m etrach  : szerokość* U lji i długość, z b ra k u  m ie rn ik a  m ożna 
p rzysłać  n itk ę  w kopercie. Na je s io n k ę  p o trzeo n a  ty lko  m ia ra  
w zro stu : n isk i, średn i 1 w ysoki o raz  szerokość w plecach.

Za nasze  to w ary  o trzy m u jem y  podziękow ania i p o w tó rne  
zam ów ienia.

Zam ów ienia p ro sim y  ad resow ać:

Do działu ubraniowego 
nars^am iskiei Spdlfci Manufakturowej)
Warszawa, Jasna 18-20, t e l .  243. — 80 i 171 — 28
P rosim y uprzejm ie  n ie zrówny wać n aszych  w yrobów  z tan d e tą

S T H EIlP iLIE
l. G ia lilge ie?  mm

kaucztiK«we i metalów? 
wykonuje n a j t a n i e j

1172

W chorobach skórnych i wenerycznych

Dr», L O L A  F U L L E N  B  A U M
26 *f kun dary  un« szpitalu powszechnego
Ordynuje  od 3—6 popołu«m u Ż ó łk i e w s k a  ł>3

S l U f E R i l o  i  r a i ł

'W ©  L w o w i ©

o g ł a s z a

m r p i s y
dla murarzy, cieśli i kamieniarzy do

SZKOŁY RZEMIOSŁ BUDOWLANYCH
t .a  K O R  S Z K O L N Y  1 S)22 ,S /i, 

KIÓRE ODBI-DĄ SIĘ 
w czasie od 2 —dl października, w go­
dzinach od 9 — 12-tej i od 15— 17-tej pi/.y 

ul Snopkowskiej I. 4 7.
— A

Nowo wstępujący uczniowie mają mieć jukoń- 
czonych 18 lat i wykazać się wj zwoieniem na cze 
iadnika. Świadectwo ukończonych czterech lat 
nauki szkolne1 Świadectwo moralności i muszą 
się ooddać egzaminowi wstępnemu,
1405 D Y R E K C J A

OBUWIE f i r M e d n  i
- ~ ™ 1P  - ł , . ^  Mi* —— ( r ó g  a fs tr -n w ic iu o in i)  £=-2==
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